
Cena numeru 2 zr. 

POLŚKIE.I PARTII ROBOT N CZEJ 
ROKIV SOBOTA 28 LUTEGO 1948 ROKU Nr 57 (985) 

owa polsko-rumu , s a 
• 

wspólpracy kulturalnei podpisana 
. zost-nie w Warszawie 

WARSZAWA, PAP. - W dniu 26 bm przybyła do Warszawy rumuńska delee-acja rządo­
wa. z preJt?ierem dr Petru Grozą, ministrem Spraw zagranicznych Anną Pauker, ministrem 
spraw wewnętrznych Teohari Geo ... gescu, ministrem informacji Gustavem Livezeanu i ' mi­
nistrem sztuki Jon Pasem. Wraz z delegacją rządową przybyli m in. sekretarz generalny 
ministerstwa spraw zagranicznych minister pełnomocny Aleksandru Voitinovici, dyrektor 
departamentu politycznego w rumuńskim MS Z minister pełnomocny Edward Mezincesco 
I dyrektor generalny handlu zagranicznego Georgi Radulescu. 

DPll'gacji towarzyszył w clrt>dze do Polski ambasador RP w Bukareszcie, dr Piotr Szy­
mański. 

umocnienia i zabezpieczenia obozu sił demo­
kratycznych." 

Mówiąc o pogłębieniu przyjaźni między 
miłującymi pokój narodami ze Związkiem 
Radzieckim na cri:ele, premier Groza stwier­
dził, że wspólna drnga narodów słllżących idei 
postępu i pokoju gwaTantuje tym narodom 
dobrą, spokojną przyszłość, 

Na zakończenie swego przemówienia pre 
mier Groza wzniósł okrzyk na cześć przyjaźni 
narodów polskiego i rumuńskiego. 

Na granicy polskiej w Zebrzydowicach po I Rządu Ludowej Republi~ Ru~unii i swoje p0 przemówieniu premiera Grori:y kompa-
witali delegację rządu rumuńskiego - wice- własne dla Narodu Polskiego 1 Rządu RP. nia honorowa WP przedefilowała przed gość 
minister spraw zagranicznych dr Stanisław W dalszym ciągu swego powitalnego prze mi, którzy wraz z towarzyszącymi osobami 
Leszczycki oraz ambasador Rumunii w War- mówienia premier Groza wyraża w imieniu opuścili dworzec, udając się do pałacyku 
szawie p. Jon Raici:u. narodu rumuńskiego podziw dla bohaterskiej myśliwskiego, gdzie mieszkać będą w czasie 

. postawy Polaków wobec najeżdicy hitlerow- swego pobytu w Warszawie. 
JAK SIĘ D'?WIADUJEMY, PODCZAS PO- skfogo podczas minionej wojny, jak również WARSZAWA, PAP. - Dnia 26 bm przy-

BYTU RUMUNSKIEJ DELEGACJI RZĄDO- dla obecnych wysiłków nad odbudową znisz­ Premier Petru Groza i min. Anna Pauker. 
WEJ W WARSZAWIE PODPISANA ZOSTA- czonego kraju. Mówiąc 0 przeżytych doświad były do Warszawy premier rządu rumuńskie-
NIE UMOWA O WSPÓŁPRACY KULTURAL- czeniach, które nauczyły oba narody pozna- go dr Petro Groza złożył w prezydium rady cznych ministra pełnomocnego Edvarda Me­
NEJ MIĘDZY RZEC~POSPOLITĄ POLSKĄ A wania przyjaciół i wrogów - premier Groza ministrów wizytę premierowi Józefowi Cy- zincesco wizytę ministrowi spraw zagraniez­
LUDOWĄ REPUBLIKĄ RUMUNII. wyraża przeświadczenie, że doświadczenie to rankiewiczowi. nych Zygmuntowi Modzelewskiemu. W czasie 

Na udekorowanym barwami narodowymi musi być wykorzystane dla odbudowy pokoju, WARSZAWA,PAP. Minister spraw czagra- wizyty obecni byli: wiceminister spraw zagra 
Polski i Rumunii dworcu Głównym w War- wzmocnienia sił demokratycznych i zacieśnie- nicznych ludowej republiki Rumunii, Anna nicznych dr Stanisław Leszczyński, sekretarz 
szawle powitali delega-:je rz-ądu Rumunii. pre nia przyjaznych stosunków między Polską a Pauker złożyła w towarzystwie sekretarza generalny MSZ ambasador Stefan Wierbłowski 
mier Cyrankiewicz, minister spraw zagrani- Rumunią. generalnego rumuńskiego ministerstwa spraw minister pełnomocny Józef Olszewski, ponad 
cznych Modzelewski, minister bezpieczeństwa Wzajemne poznawanie się narodów, har- eagranicznych, ministra pełnomocnego Alexan to ambasador Rumunii w Warszawie Jon Rai­
publicznego Radkiewicz, min. oświaty Skrze- monijna między nimi współpraca - powie- d:ru Voitinovici i dyrektora departamentu po- ciu i ambasador RP w Bukareszcie dr Piotr 
szewski, potisekretarz stanu w prezydium •rady dział m. in, premier Gr-0za - to podstawa litycznego w rumuńskim min. spraw zagrani Szymański. 

ministrów Berman, wiceminister kultury i sztu ----------------------------------------------

~~2~~:~fEł~~k~~k~!~~;;~:~::~fuGFa~~~ Rząd ZSR po z1·e1a s anow·1s o dyr, protokółu dyplomatycznego Gubrynowicz, 
naczelnik wydz. południowo-wschodniego w 
MSZ Sobierajski. Ponadto przybywających 

gości rumuńskich powitali przedstawide1e ge Polski- Czecho~lowa*'J_•_ .- •u„o~#aw•··-
neralicji z zastępcą szefa sztabu generalnego .,, ~ '- .... ..., "' 

g~~sm~~cz~~~~~---------------------------------~---~l~~p~~~~~en~~~ 
gacje rządu rumuńskiego przybyli również na • N 1· em 1· e c Brytanii, Stanów Zjednoczonych i Francji • 
dworri:ec przedstawiciele władz miejskich i re w spr a w 1 e naradzie w Pradze. 
prezentanci prasy krajowej i zagranicznej. w związku z tym, że -rząd po'lski wyraził 
Na dworcu obecni byli również przedstawicie pragnienie: ażeby treść deklaracji praskiej 
le akredytowanego w Warszawie korpusu dy d d d · ki • 

1 t d · k k b WARSZAWA PAP. W dniu 26 bm. minister skie1· za informacje o naradzi·e ministro"w została wzięta po uwagę, rzą rrI ziec · .qs-
p oma ycznego z zie anem orpusu, am a- wiadcza, że podziela stanowisko wyrażone w 
sadorem ZSRR Lebiediewem na czele, spraw zagranicznych Zygmunt Modzelewski spraw zagranicznych Polski, Czechosłowacji deklaracji trzech ministrów spraw zagranicz-

Pociąg wiozący gośd rumuńskich wjeżdża przyjął ambasadora Związku Radzieckiego i Jugosławii, która odbyła się w Pradze 17 
n dworzec Gło'wny komp~;a ho orowa WP p. Lebiediewa, który wręczył mu następu1'ącą i 18 lutego 1948 roku i 0 dekJarac'i y· _ nych, jak również 9świadczenie rządów Pol· 

a ' ~· n naradzi"e p ka e' J ' prz Ję ski, Czechosłowacji i Jugosławii o konieczna· prezentuje broń, orkiestra gra hymny narodo notę: tej na tej , rze zan J przez pana , . k 
11 

.. . . . ki' . 
we Rumunii i Polski, a dowódca kompanii Panie ministrze! - ambasadora Naszkowskiego - ministrowi sci onsu. acJ! w sp~awie -menuec e1, mo• 
składa premierowi Gro'1.1e raport.. Premier Z polecenia Rządu Radzieckiego mam za- spraw zagranicznych ZSRR-W, Mbłotowowi I carstw okupu1ących f'.!1emcy - z rządami. po-
Gro'Za zbliża się do mik.rofonu i przekazuje szczyt prosić pana 0 przekazanie wyrazów Jednocześnie przyjęte zostało do wiado- zostalyc~ narodow z1ednoczo~yc~, _zgodnie ~ 
braterskie pozdrowiE!lille narodu rumuńskiego. wdzięcznośct Rządowi Rzeczypospolitej Pol- mości że rządy Polski Czechosłowacji I Ju- dekl~rac1ą. rządów ZS~, W1e!~1 e1 Brytaniz, ____ .;.. _____________ .;....;.. ____________ .;.; ____________ ...;. ____ ,...;. _____ ..;;. ___ Stanow Z1ednoczonych 1 FranCJJ z 5 ~Ze.l'Wca 

Za Gotlwal em i de • rac Ją o 
murem naród czechosłowacki da~qc należylq odpo­

wiedź zdrajcom i reakcjonistom 
PRAGA (obsł. wł.) - W historycznym dniu 

Czechosłowacji na Vaclawskich Namestiach 
w Pradze zgromad'Ziło się ponad pół milio­
na mies,.:kańców stolicy. Las sztandarów po­
krył daleką perspektywę Namesti. Przez zain­
stalowane głośnika radiowe przemówił nasam 
przód do zebranych tłumów minister informa­
cji Kopecky, informując czebranych, że pre­
młer Gottwald udał się z listą nowego gabine­
tu do prezydenta Ben~za 

Po ministrze Kopeckym zabrał głos minister 
oświaty- Nejedly. Gdy zaś przez głośniki po 
informowano że na Vaclawske Namesti przy­
był premier Gottwald - tłumy ogarnął szał 
entuzjazmu, 

czą ten radosny dzień w życiu narodu czecho 
słowackiego. 

PRAGA PAP. Sformowanie 'nowego rządu 
przez premiera Gottwalda oraz zażegnanie kry 
eysu rządowego w kraju są głównym tema­
tem artykułów wstępnych dzisiejszej prasy 
czechosłowackiej. 

Redaktor naczelny dzienniką „Rude Pravo" 
Novy - podkreśla, Iż reakcyjny spisek który 
stawiał sobie za cel obalenie rządu Gottwalda, 

Atak· Arabów 

spalił na panewce wobec z<lfcydowanej i soli 
darnej postawy narodu czeSkiego, Reakcja -
stwierdza autor artykułu- przeceniła swe si­
ły i nie doceniła sił ludowych. Przede wszyst­
kim reakcja n.ie uwzględniła dojrzałości pollty 
cznej narodu czeskiego i jego przywiązania 
do demokracji ludowej. Ponadto, nie zdała 
ona sobie należycie sprawy z wpływów i zna 
czenia partii komunistycznej, jako główn~t» 
konstruktywnego czynnika w kraju. -

na Palestynę 
Uzbrojone oddziały przekroczyły potajemnie granicę 

Premier Gottwald przed mikrofonem odczy­
tuje listę nowego rządu. Na2"11{iska ministrów 
Par,Jłi Komunisty<:znej i Socjallstyczn~j, oraz 
przedstawicieli mchu zawodowego, witane są JEROZOLIMA PAP. - Według doniesień I się do Samarii i Galilei, gdzie w górzystych 

1945 roku. 
Rząd radziecki polecił mi również . aiawńa~fo 

roić Pana, że poinformuje rządy trzech pozo­
stalyc/1 mocarstw okupujących Niemcy o sw.o 
im wyłuszczonym wyżej stanowisku. 

Pms-z:ę przyjąć, Panie Minis!Urze, w.y.ra-zy 
głębokiego szacunku. 

(-) W. Lebiediew. 
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Ań-szań zdobyte 
·przez chińskie wojska ludowe 

długotrwałymi okrzykami i 'huraqani>m braw. ze źródeł angielskich, 100 arabskich samocho- okolicach ćwiczą się już tysiące Arabów. 
„Rozpoczyna się nowa era w życiu ~aszego dów ciężarowych, wiozących około OOO ludzi Duży konwój żydowski, powstający pod MOSI~WA, PAP. - Agencja Tass, uouosi 

narodu. w rozwoju czeskiP.j demokracji lndo- broń i zaopatrzenie, przekroczyło potajemnie osłoną oddziału Haganah, został zaatakowa- z Szanghaju: że c'1.ińskle wojska iudowe zdo· 
wej - mówi premier Gottwald. Rządzić się bę granice Palestyny w nocy ze środy na czwar- ny z zasadzki na dr-0dze z Tel Avivu do Je- były miasto An-Szan, ważny ośrodek przemy­
dzlemy odtąd bez reakcji. Czeka nas praca, le~. T~ arabslde odd:z=i<1;łY „posiłkow~" skła- rozolimy przez oddział złożony z około 100 A- słu metalurgicznego w Mandżurii (patrz ilu­
z której rezultatów jednak korzystać będzie ~aią się z dobT'l~ wycwiczonych lud.zi, _ nzbro- rabów, którzy ostrzelali konwój z moździe- strację). W walkach o miasto wojska Czang-
tylko naród. Wyzwolony z „opieki" zdra!ców 1onycb w karnhmy maszynowe, mozdz1er1e i . . . . . 
i rozbijaczy, Naród, kroczący odtąd meza- materialy wybuchowe c7 ęść oddziałów przy- rzy l karabinow mas7;ynowych. Na drodze pod Kai-Sz.eka straciły około 13 tysięcy zolnierzy 
chwianie \ szybciej po drodze po>lepu ku so- była z Syrii, rozbijają< się w pobliźu grani- samochodami wybuchały miny Czołowa gru-' w zabitych, rannych i wziętych do niewoli. 
c,ialhroowi". . cv na mniejsze grupy. limy konwój przyby- pa konwoju zdołała uniknąć napaści i ukryła 1 Wśród jeńców zn. ajdują się wyżsi oficerowd.e 
Tłumy stały z obnażonymi głowami, Poważ-1 wający z Tram;jordanH przek.roc.zył rzek.omo się w pobliskim OEliedlu, reszta nato-mia&t mu· a~il .kuomintangu. Wojs~ l.udow;~ziiODJ;" 

ne dźwięki narodowego hymnu czeskiego koń· mosty na me.ee J"rdil11 t 111a6'tąpnie &kii!M'owai· siała pnzel»jać &i'Q ~ zasa~ łY. &:iże i1o§c1 m.ate,11iałtt,;.w,()'!el\lerot 
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• moim nie b loby Marshalla! dz ie r 
oświadczył Henry Wallace w om is ·i spraw zagranicznych Izby Reprezentantow USA 
WASZYNGTON (PAP) - W U'ZAtpe!nieniu nu Marslrn!Ja, Na posiedzenie komisji przy­

wiadomości o oświadczen iu Wallace'a, złoio- było ponad GOO osób, w tym 70 przedstawicieli 
nym na p-0siedzen iu komisji sprnw zagranicz- prasy krajowej i zagranicznej, co nawet na 
nych Izby Reprezentantów w sprawJe Ma~hal- sio unki amerykańskie jeiit cyfrą rekordową. 
la, koresipondent PAP donosi: I W ostatniej chwili przed wyistąpi eniem Wal-

Zjawienie się Wallace'a przed komisją by· lace'a co.fnięto -zakaz !ilmowania jego przeslu­
ło, sądząc po ilości iprzed,;tawicieli rprasy i go- chania i na sali znaleźli si ę prz.edstawiciele 
ści, obecnych na saii obrad, wydarzeniem wszyst1dch większych towarzystw filmowych. 
większym, niż zeznania ;amego sekretarza sta- Gdy Wallace zło.Zyt swe oświadczenie, 

w którym ostro skrytykowal plan Marshalla, 
członkowie komisil zasypall go gradem pro­
wokacyjnych pyldń w nqdziel, że uda Im się 
wykorzystać niektóre odpowiedzi przeciwko 
niemu. Nadzieje te spełzły jednak. na niczym, 
gdyż Wallace potrafił doskonale odparować 
wszelkie podstępne pytania. 

•• yw umun1 
Charakterystyczna dla przebiegu przesłu­

chania może być wymiana zdań między Wal­
lac'em a skrajnie reakcyjnym ko·ngresma,.1em 
republikań61kim, Lodgem na temat stosunków 
ameryka11sko • radzieckich. Lodge za.pytał 
Wallace'a,, co by uczynił jako prezydent USA, 
gdyby Związek Radziecki zagraża/ bezpośred­
nio bezpieczeństwu Ameryki. Gdy Wallace 
odpowiedział: Wyda/bym odpowiednie zarzą-

' • dzenia obronne. 
odbędą się 28 marca r.b. 

BUKARESZT, PAP. - Dnia 25 bm. został 
rozwiązany parlament rumuński. Wybory wy 
znaczono na dzień 28 marca według nowe.i 
ordynacji wyborczej, uchwalonej 22 ub.m. W 
myśl tej ordynacji czynne prawo wyborcze 
przysługuje wszystkim obywatelom rumuń­
skim, którzy ukończyli 20 lat, a bierne prawo 
wyborcze posiadają . obywatele rumuńscy w 
wieku conajmniej lat 23, zamieszkujący w Ru 
muni!. Mogą być również wybierani urzęd­
nicy państwowi i wojskowi. Pfawa głosowa­
nia i wybieralności pozbawieni Rą natomiast 
ci wszyscy, którym prawo to odebrano na mo 
cy obowiązujących ustaw, jak również osoby, 
którym udowodniono sądownie postępowanie 

sprzeczne z: zasadami demokracji lub dzia- Wówczas Lodge powiedz.iał, że Marshall 
łal.ność k.ollaboracyj~ą .. Dnia 6 kwietnia br. i Royal! to w!a.§nie powiedział Trnmanowi. 
zbierze się nowe wiellne zgromadzenie na- Na to Wallace z miej5ca zareplikował: -
rodowe, które opracuje konstytucję rumuń- 1 „No tak, ale w moim gabinecie nie byłoby ani 
skiej republiki ludowej, Marshalla, ani Royalla. 

Bunt przeciw Trumanowi 
w szeregach parli i demokratycznei 

NOWY JORK, PAP. - Prasa donosi, iż 

najbardziej reakcyjni członkowie Partii de­
mokratycznej · zbuntowali się przeciwko Tru-

Schuman zmierza do likwidacji 

manowi 1 rozważana jest możliwość wysunię­
cia własnego kandydata na Prezydenta USA 
na konwencji {zjeździe) Partii demokratycz­
nej w czerwcu br. 

Wśród wymienianych w związku z tym 
osobistości najbardziej popularne jest nazwi­
sko senatora ze Stanu Georgia - Byrda. 
Bezpośrednią przyczyną buntu, którego zna­
czenia nie należy przeceniać, było ogłoszenie 
przez Prezydenta Trumana przed kilku ty­
godniami tzw. programu praw obywatelskich. 
przewidującego pewne złagodzenie najdra­
styczniejszych dyskryminacji rasowych w 
USA. Jakkolwiek w Stanach Zjednoczonych 
nikt poważnie nie liczył się z możliwością 
uchwalenia tego projektu przez kongres i 
powszechnie oceniano go jako posunięcie 
przedwyborcze sam fakt poruszenia publicz­
nie sprawie zrównania murzynów z ludnością 
białą, wystarczył by wywołać wrzenie w sze­
regach Partii Demokratycznej. 

rolnictwa i przemysłu francuskieg~ 
PARYŻ PAP. - Jacques Duclos wygłosił 

w Nancy przemówienie, w którym sformulo· 
wal poglądy francusk/C'f partii komunistycz­
nej na szereg zagadnień polityki wewnętrz­
nej i zagranicznej. 

- Podporządkowując nasze życie gospodar 
cze ekonomice Stanów Zjednoczonych - oś­
wiadczy! DucJ.os, - rząd francuski toru;e dro 
gę do l{lnvidacii całego .~zeregu gałęzi prze­
mysłu kra;owego i rolnictwa. Zamiast zwięk­
szać produkc;ę, rzqd prowadzi kraj ku bezro­
bociu, do bankructwa gospodarstw rolnych, 
warsztatów rzemieśilllczych, przedsiębiorstw 
przemysłowych i handlowych. 

Duclos podkreślił, i·ż ożywienie wymiany 
handlowe; z państwami Europy wschodniej 
zapobiegłoby kry.zvsom g.ospodarczym we 

Wyrok w procesie Lohman Werke 
W dnl'u wczorajszym Okręgowy Sąd Kar­

ny ogłosił WYROK W PROCESIE PRZEMY -
SŁOWCÓW Z PABIANIC 

Herald Sudeck został skazany NA KARĘ 

S1'UERCI. Również Kurt ltornik został ska­
zany NA KARĘ SMIERCI. Waltera Thalen· 
norsta skazano na 15 lat wit;zienla, Rudolfa 
Rosenberga - na 10. lat więzienia, Paula 
Boecke11 i Frit:i;a ~eutera - po 8 lat więzie 
nia każdego, Erich Schreiber 1:ostał skazany 

51 lat więzienia, Edmund Mundt - na 3 
Iata. wil;zienia, Woltga'nga Sternberga unie-

Franci! oraz podporzqd.kowanlu jej Jnteresom 
Stanów Ziednoczonych. 

Duclos oświadczył, iż Franc;J potrzeba rzą­
du demokratycznego, w którym klasa robot­
nicza i partia komunistyczna odgrywałyby ro­
lę decydującą. Mówca skrytykował następnie 
plan Mayera i domagał się zaniechania jego 
realizacji. 

W zakończeniu swego iprzem.ówlenia Duc­
los wezwał wszystkich Francuzów do z;edno­
czenia się w imię obrony swe; niepodległo­
ści i . niezależno.§ci polityczne; i gospodarczej. 

Atak na kolonie brytyjskie 
Wzorem Argentyny - Guatemala zam·erza anektować H,nduras 

LONDYN PAP. - Brytyjiskie ministerstwo l kich, może 'Podburz ć skra}ne elementy Gua-
spraw zagraniczny.eh o.głosiło komunik dla temali i sprowoko ć ;e d okupacji Hondu· 
prasy, w którym stwierdza, że istnieje obawa, rasu. 

. . Tak, jak w wypadku sporu o wyspy Fa.l-
iz ~.o/ska g~at~n:alskie mogą wylą.dow?ć w ko kland-.:kie, rząd brytyjski stoi na -stanowisku, 
Ion11 bryty1sk1e1 Honduras'. ipołozonei . w Ji:· że spór granicZ111y pomiędzy Guatemalą a W. 
meryce środkowej. KomUJil1kat podkresla, ze Brytanią. powinien być załatwiony przez Mię­
kampania prasowa, prowadzona obecnie w A- dzynarodowy Trybunał Sprawiedliwości. 
me:ryce łacińskiej prneciwko Wielkiej Bryta- Spór o pewne terytorium grnniczne .pomię­
nil w związku ze sporem argewtyńsko - chi- dzy Guatemalą a Hon·dur~sem 'istnieje już od 
li j.sko . brytyjskim w sprawie wys~. Falklaniiz pól_ wieku. 

Przedwyborcza konferencja 
włoskiego frontu ludowego 

'"1nniono. RZYM PAP. - Wobec wzmagajqcego się 
• • • • • • • • • •• • • • •• • • • • • • • • • • • • •• z dnia na dzień kryzysu gospodarczego front 

nych z wyborami. Jak stwierdził komitet wy­
konawczy, front wychodzi z zalożenia, że an­
tagonizmy wyborcze powinny być rozwiązane 
na polach politycznym i spolecznym om.z, że 
będzie przeciwstawia/ się wszelkim próbom 
prowadzenia walki wyborcze; przy użyciu 
środków przemocy lub też metodami, stano­
wiącymi pogwałcenie poko;u religijnego. 

demokratyczno • ludowy postanowił rwoJać 

Trlt"! b konferencję ekonomicmą w dniach 18 - 20 

I !I u n a „CLa n - _1,..: . marca. 

:·!fl:tr=f=:itt!t' ~~' nlu D~~:r~e.t: ~!1y~~~aa~:z:;~,ad~~ ~:t!~~d~~ --- ~~--- -=-- . .+ ___ --- mawiano rowmez szereg problemow, 7.W'ląza-

Jesteś niebezpiecznym człov11· e­
kiem: wędrowcze i słowa twoje nie są 
cnotliwe. Ale nasz emir jest mądry i mi 
łościwy„. 

Nie odpowiedz i ał, tllatego, że r J:le­
gły się dźwięki trąby, uderzyły bębry i 

• cały różnokolorowy tabor poruszył się 
i zakołysał - ciężko otwarły się oku­
te miedziĘ! wrota pałacu. 

- Emir! Emir! - rozległy się okrzy­
ki i ludzie ze wszystkich krańców za­
częli się tłoczyć w kierunku pąlacu, a że 
by spojrzeć na swego władcę. Cho?ża 
Nasredin zajął najdog~dn;ejsze miej­
sce w pierwszych rzQdach. 

Na początku z bram wybiegli herol­
dowie „Drogę dla errira! Drogę .:fa e­
mira! Drogę dla najjaśniejszego e.nira! 
Drogę dla władcy prawowiernych! 

ł 1 głosił, że każdy wierna-poddany wi­
nien spoglądać na swego władcę ze 

W ślad za nimi wyskoczyła straż, wa­
ląc kijami na prawo I na lewo po gło­
wach i plecach ciekawych, którzy przy­
sbnęli się zbyt blisko; w tłumie utworzy 
ło się szerokie przejście i wyszli wte­
dy muzykanci z bębnami, fletami, bęben 
kami; za nimi kroczyła świta - w jed­
wabiach i złocie, z krzywymi szablami 
w aksamitnych pochwach, obsypa:iy•::h •. 
drogocennymi kamieniami; dalej pro-1 
wadzili dwóch słoni z wysokimi pióro­
puszami na głowach, i wreszcie '""tr·ie­
śli pyszn;e wymalowane nosze, '1a ktć 
rycti pod brokatowym baldachimem na 
wpół feżał sam wielki emir. 

Tłum poruszył się, zaszumiał na jego 
3potkanie, jak gdyby wiatr prze ! r.>ci0ł 
nad placem i wszyscy. padli na kola:'a, służalczością i obowiązko„10 z _jo! , N 

jak tego wymagał rozkaz emirski, który l górę. Przed noszami biegli słudzy i roz 

Nr !57 

Na n1ar lnesle --
Znamy tych panów 

Bardzo interesujące i pouczające są po­
lemiki wewnętrzna-partyjne, prowadzone 
dość często na łamach pisemek emigracyj­
nych. Wypominając sobie w_zajemnii; wsze!· 
kie grzechy i błędy, kló~ą. się tu i .zrą ~­
między sobą rozmaite kilki reakcyJne,. wię~ 
endecy z sanatorami, sanatorzy z mikołaJ 
czykowcami, mikołajczykowcy z oenerow­
cami - słowem, prawdziwa „wojna wszyst­
kich przeciw wszystkim", a jej rezultatem 
jest co raz pełniejszy i jaskrawszy obraz 
działalności reakcji polskiej w czasach 
przedwrześniowych, podczas wojny świa­
towej i po jej zakoi'1czeniu. 

Ostatnio, wychodzącY. w Lens (północna 
Francja) „Narodowiec" zabrał się z zapa­
łem do garbowania skóry sanatorom, słusz­
nie wytykając nim głupotę, samochwalstwo 
i brak poczucia rzeczywist6ści politycznej. 
Oto co pisze na ten temat „Narodowiec": 

„Amerykański publicysta Skirer, chcąc 
v;ykazać całą głupotę piłsudczyków, przy­
tacza rozmowy, jakie miał z nimi w lipcu 1 
sierpniu 1939 roku, kiedy to głosili, że w 
kilka dni po rozpoczęciu wojny będą w Kró­
lewcu, i że Rosja się w ogóle nie liczy. Za 
taką zbrodniczą lekkomyślność, zapłaciło ży 
ciem blisko 7 milionów obywateli polskich, 
a reszta zdrowiem i mieniem. Tak krwawa 
nauka niczego ich nie nauczyła, choć za­
miast do Królewca udali się w wrześniu 
1939 roku do - Zaleszczyk. Wówczas mieli 
stanowiska, dziś mają funty i dolary. Ga­
dają więc tak samo, jak w roku 1937. Nie 
pytają się w ogóle ani oto, co stało by się 
z narodem polskim, gdyby nadzieje ich za­
wiodły, ani o to, gdyby się ziściły" . 

A powojenną - pożal się Boże, -
„politykę'' sanatorów charakteryzuje ,,Na­
rodowiec" w sposób następujący: 

„Nikt im niczego nie przyżekł, nikt i.ię 
do niczego nie zobowiązał. Po prostu zakła­
dają się, że ziści się akurat to, czego oni 
pragną. Anglosasi nazywają taki sposób my 
ślenia „wishful thinkfug", czyli branie swo­
ich pragnień za rzeczywistość, i uważają lu 
dzi o takiej mentalności za niepoprawnych 
głupców. Na szczęście naród polski pomię­
ta straszliwe doświadczenia, jakimi zapła­
cił za to, że nleodpowied·zialne czynniki do­
puścił do wpływu na polskie sprawy. Na­
ród polski, który nie mieszka ani w Londy­
nie, anj w Stanach Zjednoczonych, jest tak 
że świadom, że nowej podobnej próby mógł 
by w ogóle nie przeżyć". 

Ma rację „Narodowiec". Pamiętami do­
skonale tych panó-W _:_ „bohaterów" majo­
wego zamachu. Pamlętamy Brześć i Berezę, 
pamiętamy odczyty Goebbelsa w Warsza­
wie, pamiętamy sławetne „guziki od płasz­
cza Rzeczypospolitej" i „Wodzu prowadź!" 
pamiętamy sławojowe pożegnanie: „Dowi­
dzenia po wojnie!" i haniebną ucieczkę do 
Zaleszczyk. 

Dla tego też mówimy· nie „dowidzenia"; 
panowie, lecz „żegnajcie na zawsze!" Nie 
ma tu was i nie będzie nigdy miejsca w no· 
wej - wbrew wam i mimo was - odrodzo-
nej Po~sce. B. D. 

Lou·s Saillant ~f Belgradzie 
BE'.LGRAD PAP. - Na zebraniu, urządzo· 

nym na Jego cześć przez związki zawodowe, 
Louis Saillant omówił sytuację w światowym 
ruchu zawodowym. Zaznaceył on, że ostatnio 
czynniki reakcyjne w wielu krajach podjęły 
próby rozbicia jedności ruchu zawodowego, 
Do tego celu zmierzają również zwolennicy 
planu Marshalla. Saillant wyraził jednak 
przekonanie, iż ataki reakcji międzynarodo­
wej na jedność ruchu zawodowego zakończą. 
się niepowodzeniem 

pościerali na drodze dywany; na prawo 
od nosz kroczył dworski muchołap z 
wachlarzem z końskich ogonów na ra­
mieniu, po lewej stronie kroczył . mia·~ 
wo i poważnie sługa niosący turecki 
złoty „czilim". P.ochód zamykała straż 

w miedzianych hełmach, z tar:·:a'"Tli, 
dzidami i obnażonymi szablami; r,a sa­
mym końcu wieźli dwie małe armaty. 
Wszystko to było oświetlone goiącym, 
południowym słońcem, które za?aliło 
drogocenne kamienie, płonęło na zło­
tych i srebrnych ozdobach, gorącym 
blaskiem odbijało się w miedzianych 
tarczach i hełmach, lśniło na białej stali 
obnażonych kling„. Ale - w ogromnym, 
rozpostartym na ziemi tłumie nie lśniły 

drogocenne kamienie, ani złoto, ani 
srebro, ani miedź - nie widać było ni­
czego, co cieszy serca, co płonie i lśni 
w słońcu - widać było tylko łachma­
ny, nędzę, głód. A kiedy wspaniała pro­
ces ja emira posu·wała się poprzez mo­
rze brudnego, ciemnego i obdartego 
tłumu, wyglądało to, jakby przez nędz­
ny ł;irhman orzeciągali złotą nić. 

CD. c. n.) 



p 
Jed!!ym z najwr>7.niejszych problemów Polski Ludowej jest problem przygotowania „Słuiby Po1'<»" .,, dwu kolejnych, mie5ięcz- dwaj zetwuemowcy br&e!a ~wł• ,,.,_. 

młodzieży do samodzielnego, twórczego życia, otworzenrn jej drogi do awansu spolecz- nych turnusach. W roiku bieżącym specjalne biają do 550 'Procent nMmT• 
nego, wychowania /ej w duchu patriotyzmu, przywiązania do ustroju demokracji ludowej brygady etan" do pracy w odbudowie portu Drugi, specjalnie wa.i.ny o6cnn-': Pra.cf 
i przewodnictwa w pracy nad odbudową kraju. Młodzież nasza jest obecnie w inne/, areze.d.ńskieq~, w odbudowie War5zawy „Służby Po~e" - to praea huk6w .~ 
lepszej sytuacji nit było młode pokolenie Polski przedwrześnl-Owef, nad którym cfqżyła i w wykonaniu poważnych zadań budowlanych by Poloce" na ter-enle całego t.rajrn w d~· 
fatalna klęska bezrobocia, odbierając wsze/ ką możliwość rozwoju i ochotę do życia. Do- 1 tr.il:l6pertowych dla przemy-słu śląskiego. gu całego roku. „Służba Pol~" będ:zńe m<>gł& 
konana została zasadnicza. przemlcma w pw~pektywach i drogach rozwojowych na:Jzego . p-"oływać młodzi'-"' "• 3 oo! miesi..,..,.'• do 
k · J t ' k · · b M łodzle:l: będzie pracowała sześć godzin v" ""' """' ..-~ 

TaJU. es esmy rajem mepow&trzymane go, coraz szy sze.go marszu naprzód. - Cała pracy w odbudowie. T~ 3-dal!ówk4 c:h.+J.,,. 
mlodzież poiska winna był włączona w ten marsz. dziennJe, a nas tę.pnie będ?iie zajmowała s.ię .z::::_~ z 

wycllewaniem fizycznym I przy.sposobie- Polsce" to wielka możllwotć pol!taw.teru:i. i rwy• 
agadnienie wy~owanla młodzi~y ~tawia I s ŁUZBA POLSCE ma między fanymi dwa niem do obrony kraju. W roku bieżącym konania planu odbudowy ·i prnbudo'wy Wdej 
przed dem~kracłą polską -s~ere.g za~an, któ- odcinki pracy, które mają "zczególną wa- w okresie letnim brygady ,,Służby Polsce" da- wsi il każdej gminy. To sprawa ~tek i _ty1;!ęcy 

, . rych ro~.icyzarue we wsipołdziałQnm. mo-zy: gę. PJerwszy odcinek - to działani-e dzą Otlbudowie 11 milionów god.7iin pracy. domów ludowych, 6Zkół, dróq, to 111prawa eli!k• 
&lklch C'Z~ko.w wy-chow'.1-wczych moze d~c w okresie letnim Brygad Pracy „Służba Pol- Spraw11 1lonoru młodzieży w bry.gadach będzie tryfikacjl d radiofonizacji cete'k 'W~ 
nam o~owiedni typ. czlowie~a. Wyc~ow:an~e sce". Młodzież robotnicza, chł01pska 1 inteli- to, aby Jch pra.ca była wykonywana w ta\:.tm Budując Po.1-skę, budując jej mlaeta, fabryki. 
ldeolo.giczne .m~si si ę .oprzec n": patnotyzm;_e gencka, a zwłaszcza ta jej częśt, która nie ja5t stylu i mal taką wydajność, jak praca mło- porty d !koleje - ipełnl'c Służbę ~l~ -
na~z~J młod:nezy,_ musi ten, patn?ty.zm r?zwi- w dostateczny sposób wciągnięta w produkcję dych robotników przemysłowyoh, u<:z€6tników budujemy ciehie, budujemy nowego do-

c 1 ro-zbudowac, wskazac n~ Jego związek zostanie zorganizowana w dziesiątki brygad młodzieżowego wyścigu pracy, którzy tak jak wieka. 
r.ep spra~ami pod ~tę~u :I .r<nwoiu społecznego. l'.M::mr1::1,,1 11u~1n,1•,1n~r1·u;1:.1r11::m.1u;1;,1•1•:r1iu~11:11111111:111:1m1111iln:n11D'11:imi:lll!1cm:ill:ll!mmm11rnrrm111r11.1;n.ll'li'l'n:in mn11111 .1:m Ll"E1rM"rl:'l'l'llll:1:1mn1mm1~:m!'11m1.11Hm1:rli!iiMmWWW 
ow1ąpac za.ga niema Polski wolnej i nie,po:i-
ległej z uqa<lnieniiaml Pol-ski 6prawiedliwej 
spol-ecz.nie. Wz.ięcie w1adzy w Polsce przez 
'·la,:;ę roootniczą i chłops.ką, :znacjonalizowanie 
przemy.s4J., reforma rolna, z.mieniły za..adnkzo 
stosunek obywatela do państwa, do za:kla.dów 
. racy, do produkc}i. 

ażda fabryka je-st naszą fabryką, każda ko­
palnia j~t naszą kopaln·ią i każdy wypro­
dllko"':\'any iparowóz i każda wydobyta 1ona 

ęg1a cą naszymi parowo-za.mi i naszym wę-
gletn. ~adnicrym elamente'lll wyohowania 
mlo.dego pokolenia mudli być to, czego zrozu­
mienie najtrudniej właśnie przychodzi lu~iom 
1tarGzego pokolenia - ż• to mój p.aroiwó-z wie­
ile mój węgiel do mojej elektmwn.i - i ie mu­
'-zę wo.be.c tego dbać o tlen parowóz, że muG:Zę 
się bić zawzięc0ie, żeby jak najwi~ej było wy­
crobr;t~go węqLa. 

l~i.kl!,~j wag1 :z.a9'adIJlenle.m je5t da.ni.a mło­
dzi-efy.:wdlodzącej w życie odpo'Wiednlch 
kwali!>ilkacji filchorwych. Je&t to sprawa 

roz-s-zerz.e.nia 6Zkolenia · :&aw<idewego, w.alka 
o to~ .oJ.iy kaidy JUk>dy cz<łowiek w.;Po!.-e był 
pny\Ś~D~iJ;>lnY do zaW<><łlJ, o zllkWidewa.nie 
h.k 11C'll!.ej obecnie kaiteqorii ludu nie posiada· 

t y-eh ża'linyich kwalifikacji. fa<:howych. Za.da­
w można będrie wykom1ć przez rouozerze­

e s7Jkolnlctwa utwodowego., przez 6twone­
nie coraz to nowych, szeuzych 4 poW6Mc1l-
~ iejS"Lych jego typ6w i jOO'J'.l.o~ie pn~ wy­
pra,cowanie 6Y6,t~mu przyt;poli.Qbięlll.a UW()do­

ego w warunkach pozasz.kolnycla. 

P
ełru! d. harmonijne 'W'yehov.ame młod~~ 
mU&i;ob-e:fmować także wydlow.-inle fizya­
ne i 'pnyspo1SObi1!'n.i'9 do o-bmny .kra)u.. Peł­

no"WMt<>ściowy, wydajny w procy cdowiek -
to czk>wiclc wytrzymaiy fizyc:mia na trud, 
sprawny i zdrowy. Wychowania fizycMl.e, któ­
re było d-Otych.cui! przyw:ilejam denillltk.iej 
warsłewki mieszczańskich 15.portowców, winllo 
Ilię, etpć jedny,m z rpodstawowyclt ele.men1ów 
wycho;wą.M .całej młod'Zieży. Mło~et IPOlt;ka 
rnusi , 6twon.yć 111owy polski etyl żydt. !kltere­
go <ieclią .~odstawową jest nowy atosU!Ilek do 
ptaq. :zrozuzµfonie sensu 6połeonego wyflcony­
wanej pracy,. chęć :przodowania iw pracy. Cz te­
ro d. półmilionowa maea młodzif!liy polisk.iej 
'Winna być c:i;tero , f półmllioo<>WI\ umi~ przo-

wnilków ;pMcy:w budowie nowego, pięknego 
mu ip~zej . ojcryzny. 

D~tYo.icziu;~wy wkład młodTrleży w odbudo­
wę ik.raJu nie jest tl<>&tart:eczny. Mamy 
'TT .~odzie4:y ipolskiej 'W'ielk.ia, do'tychezas 

ni~wy'k.'?reystane il'e:Lerwy p.r.a.cy I, co najważ­
niejsze, "Wiełlde rez.evv;y emuzjazmu do pflilDY 
w odbudowie. ~Q4zież .rooże i powirstn.a ~ąć 
na swoj~ barki ' część zadań realizacji trzylet­
niego pl.uiu. Może d powinna wziąć na si·ebie 
budowę całegc> 6z.eregu powa.iny<l.h, wielkich 
sztę,pda.rowych obiektów lka.pitalitege znacze­
nia dla. ~~zęwy-slu, dla odbudowy wsi i miut. 
To . wieijde 'za.danie v.-ycli~wani.a mlodzięży 
i włączenie Jej w potężny nurt odbudowy mu­
si t>yć ro-związane w harmorujnej współpracy 
szkoły, organizacji tdeowo • wychowawczyich 
mł~~y i . o.rgan.iza<:ji „Służba Pol6Ce". 

Bewinounlika polit11ka ąubl Anąllę 

·u y yjskie na I • e I ielasce USA 
Nędza mas robotniczych opłaca zys i anglo-amerykańskich kapitallst6w 

Rząd zois.lal za&koczony faJą prołestów, Ja­
ką stanowisko jego wywołało ze 1Strony posz­
czególnych związków za'Wo<lowyc:h. Za.dne per 
s.wu0e B.ie od111oozą t;'k.ut!ku. Regularnie po<Wta­
TZa się pyitanie: „dlaczegti nie dobieracia clę 
do kieszeni bogaczy"? 

Rzeczowy Cri.p:ps zbywa na ~ podobne 
py.tainia mikzeniem. Natoaniil&t ba.r>drzl!ej od nie 
go elolkwe!l!tny min!-ste<r Mo.rri&oln odiPo'W'ie­
d-ział 6Wego czalSIU, że ,,rząd już wyd!Smął % bo 

W metropolil potężnego ongiś impe­
rium brytyjsldego - kartofle są ra<:Jo· 
oowane., Robeitnik coru drożej płaci za 
W}Tolty wlókiennbe ł tytoń, z.a piwo 
ełek~oś~ Zamla!t obniżki cen -

ml:nl.steT gospodarktl Crlp1>3 w Mtatnhn 
pn-ówleinlu HlpOW'łedtiał umroże:nle 
płac robotników. 

gaczy WSIZ)"Sltlko, co 1yilnoo było moiJiwe". tóiw ro<:mi 
Jarre wy.gJąda 10 „wyciśnięcie", mówdą nam lu<ht pnewyma,Jłl sn:m41 2.000 km e. 

O!pulb'likowa:ne nie daW!M te;roo cyfry zy•ków Oblicremła ta do/lyczll stll!IW ~ po śclq· 
llliektóry.oh prr.ieds.iębio.rs.tw b.ry!t~j'6!k.idi. .gnJ!ędu ~1!ldcll podaitlk:ów i - jalko ofl-

OpiublilJcowruna przez koinserw&t)"W'lly ,,.P..oo- ~ - JŃe uwzględnia1j4 <me wm:elllclJch ry­
nomist" g,tB!tystyka wyka?.uje, że zwykłe dy- lków, osiwu.ydl droiJ!l lilie b!ięgowanych 
'Wild.endy u.dzia:łowców 2004 tGM;ur:rystw prze· łro,fil<:-Jl 
myuo•wych wzrosły z 176,7 mHianów funltów Ta ~~a „r6wnomleme" rozłotenie 
w r. 1946 do 207,5 mi~ioinó.w w .roiku 1947. A clęłartt kIY,%Y9U w W. Bry!ŁMLM. 
„Ec~nomist" napewno nie wy.b!Milł gipecj&lnie za wyd11.t:ld 'W'O'jiskowe, 11~ ochronę wcitiż 
jil.Skr.awycli przyft<dadów„. lO!llll~ rysk6"' brr_tyjs!kdch i ftmery1tań-

Clelk:aiwe falkity odsłania nam in.n.a ~ sJt.ldl. "'kapfltl!All!ltów, pia.ci w pierwszym rzę­
lka: Porl:C"Zrus, gdy średni! ir:airobllk ro'boitinika dzi6 robotnik angilelskJ. 
w A.n.glii wy.nosi 200 - 300 fuąltów roem!e, 
2.soo lu<lx! posiada powyiej a.ooo fumów ro-( J~ ł>mMM<Sik.a poJHyłka ~ramcma odi'bl-
07Jllego dochodu lk.aridy1 doc!hody 82.000 llnnydl ja 11ię llUl ~lllro8 amgielsklej, roib01fnlcy 
llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllHllKllllllllllllllllłllllłllllllllllllllllllłllllnłllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllUllUlllllllllllUllllllllllllllllllllllll 

Czątelfnlcl.Jf olszą 

czy cie Iski ce 
Zan:ądu Okręgu ZNP oraz zag 1d_1ienie wspól­
pracr Koła nauczycielsldego z prasą partyj­
ni\. 

J. Jr.godzlflsid Sekretarz Kola 

przekonali się na 4iłru.gl11j ipr&Mi1, ttóre .,,.,.. 
wołała ogólne ~rzen.le. 

Jaik: dOłlliO&ły :nf~W'IlO tlą>ene, Jd>otn.1ą 
stoczni ZIIIluszenl 7l06ta.li do pnierwama pracy 
na Skutek og-ra:niczena o 20 J'IOC. dos.taw st.Il· 
li na od-budowq o.krętów. 12.000 robotnlk&w 
grozi bezrobocie. a pańlsit!wu - 'WłlJIC'ZeI'bek w 

I d?Jiedz.inie, od kitó.rej w m.a.ami.~ m!erze ne­
ży iyclorw4 dJ.a W. Brytanii -,praiwa. bedha 
zaogramkzne9'<>· 
~ąd nie mia! odwaqł poda~ ~~ 

pnyiczymy tego etanu r.zecry. Ttumacryt go 
Jalko zwycujny wypadelk braku .il!r<>IW'a„ Wy 
jaśnienie rze 6/Łro.ny rt!ldu Je.go ~r61e'Wllildej 
Mości jest mes'łltą irbędne, gd]'!t maileżć !Je ła­
two.„ w rclcome'Ild.wjaoh Koinq;resu USA do 
plal!lu Marahailla. Jeden z wa.ruD:llków "IV'l'lfdinil 
!l:astrzega ograniczenie bud()wy okręt6w w 
lk'I'auaioh, irefleiktu.jącyoh n.a pomoc 'W' rmnacb 
te.go • .n>lamu". 

,,Je4:el1 plam Ma.~•a ma by~ ""3'0kit'lllll 
śmierci dla brytyjsk~ pniemyghl ba.dOtWY 
sta.rtków, to lepiej będzie wyrnec 11!1t planu 
MaI6hahla" - ośwlaid.ozyl w końou gro.dn4& 
urb. roiku J. M.3ritin, aekretan: rwt~ n'W'!>* 

dO'Wego pra<C<Jwn.i'.ków ~i bryltyljs"dch.. O­
beronie widzimy. te w ąul!IW'ie planu M&Dlbel· 
la Kongres USA wciąt, jencze clebaltuje, eł• 
wM111lki - naiwet najbaroziej apo~~„ 
- Sil jut w Anglii akrupalalnf• ąełnlanc. 

Jestt ł.o tylko jeden, c:h~y 
prry{lcl~ 1ja1Jc pod,pomlld'kOIW'aiN Ame~ 
nom poliit.yika za.grMilc:zm.& nłtda Patn P1ec:y 
nie tylko ru}nuje gO<lpOdwu1 WfłrJ*~ ..i. 
w.ręcz podrywa po<Ufawawe mtady Jej ll!mlO­
dzlelnego Istnienia. 

W ostatnich dniach odbyło się kolejne ze­
branie . Koła. Nauczycielskiego PPR, na którym 
przyjęliśiny kilkunastu nowych członków. Na­
le:!:y zaznaczyć, że liczba nowOWBtępuJ~cych 

nauczycieli do PPR wzrasta w tempłe przyśpie 
~zonym. Obecnie na każdym zebraniu przyj­
mujemy po kilku ,nowych towarzyszy, a osta­
tnio kilkunastu. 

Rozwój współzawodnictwa indywiduąlnęp 
Wyniki w stycznia · '{.'• . : r 

Na posiedzeniu poruszono szereg zagadnlefl 
1 omówiono następując!\ sprawę: umown obu 
bratnich partii PPR i PPS na odcinku nau­
o:izyd.elsldm. Sprawę TUR 0111.'J! wykładów w 
świetlicach robotniczych zreferowała tow. Ga­
jewska. 

Tow. Łopuski zabrał głos w sprawie komi­
sji porozumiewawczej organizacji mlod,zle:!:o­
wych oraz w sprawie świetlic. 

W gtycznlu rb. zanotowano tla16ey romwój Żywiej ro'l'Wł}a sł~ w~ 
wspólzawod.nfctwa JndywJdualnego w przemy- w pm~myś'1• dziewi.an;k\m (ift?oll s U!O de 
§Ie włókienniczym. 3.200). Ilość nag.rolhonydl w prao.nyśle 4'l' ... 

Ilość taki.ulów, blorącydl. utlxla} we węół- wiarsk.lm !l:W!ększył.a Mfl w tym Cllldfe • 98 de 
z.awodnictwia indywidualnym wzroS'ła s ~ ty· 218. .; -
6i~y 'W listopadzie 1 111 tys. w grudniu do Wzrosł~ rbwn.fel no.t ~ oa.łmllfl" 
133.800 w ctyczn,Iu. Stanowi to 45 procent cyc.h w pnemyśle "'1ełnianym 9 0000 de to.OOO, 
41gółu pracowników utrudnionych w przemy- to jest 11 procet og6hl pro.eo..mk6'w fe9o 
śle vrłókieamksym. 

Ilość M.grod.zGJ•:ydi robotników 'W'Zr~Ła pl'%emy.słu. Nie wykllllliłl r6'1młef n ~· 
w ciągu ple~ miesiąoa 1948 1 . .1 2.229 szczególnego ro%W'Oju współ:za~ pU.. 
do 2.641, e1zyll o dalsze 14 procent. mysły: jedwabniczo • V~T '(.18 pro& 

Tow. Seniow '\apoznał Kolo ze stowarzy- Najai~lej6zy rmwój wyk.a-zywał przemysł pracowników), wlóklen .:ztucznyeh (10,5-pMi:J 

s;reniem młodzieżowym „Służba Polsce". I bawełniu.y, ~e ilość wszpółzawodnilków 1 włók.len łykowych (M prooat). - -- ' 
Tow. Szoll omówiła spraw~ referatu do wzrO!łt w <'i\gu mi~iąca % 72.000 do 84.000, Nalefy «WrdcM uc.regd.ln4 GW'Gfł „ Ne< 

. a il<>Ać na~odzolnydl z 876 do 1.065. Zb}"t ni· wój wsp6Jzawodnfotw« prfłtrf w tych btan.tocll, 
spraw kobiecych przy Zw. Naucz. Polsk1ege>. eka jest jeucu Ilość na.grodzonych pr4C'O'W- gdzie odsetek b.1-0rqcych udxMJ w ~ /UC 

Omówiono równie:!: sprawę wyborów do ników w :pnemyśle bawełnianym. jeszcze stosunkowo nJski. · 

atniedni era cze ~!gay :nie słyszałem w ciągu całej wojny., tempie posunęli 1i~ do Włlhelstrane. Tertll 
HUltAGAN OGNIA dzieliło nas od wroga zaled'\Vf• ekało łysłące 

Cały Khr<>n irżał formalnie, jak w febrze. met<rów . . Właściwie nasza IW-a obrOJIT pne­
Nlejednok:'otnle tmeba było wyłączać wenty- stała jut lmleć. Nawet wyborowi tomierse 

· d l ) le.tory więcej al! na godł:inę. Trudno było od tzw. ochotniczego kc>rpusa AdoUa Httlera nie 
(czą~ a SZJ} dychać. Powietrze było przesycone kurzem mogli wytrzymać tego anlonego natarcia. Ja-1 

Wy§de zniszczyli, wdeptali w błoto i spluga-1 dy„. Słowa przysięgi przeszły mu łatwo prze-z i pyłem, Najwy:l:sza warstwa betonu została sne było, że zbli:!:ały się 011latnłe godzkly.„ 
Wili krwią naszą wielowiekową kulturę, nasz gardło„. Moralne oblicze Bormana nabrało vr przebiła w kWm mleJ.scach i wyraźnie słysze Mniej więcej Dkoło południa Jednemu s na• 
na.;ód nię1p.leckil I na tym polega wasza po- mojej wyobraźni jeszcea ostrzejszych barw. !lśmy, jak sypał& stii wapno na drugą jeqo szych nieldamych już lll<:Zllik6w t1.dillo dę do­
lwoma 1 straszna wina, wasza ohydna zbro· Przecież wszyscy dobrze wiedzieli, że nabył warstw1t. Wśród nieprzerwanego łoskotu d2iał trzeć do komendanta atellcy I 'POWróclć, Przy" 
dnia! on wiel!{ą posiadłość w Maklemburgii i jesz- corcu etzęściej i donośniej dochodziły głuche, niósł on na prawdę clmztocące 'Wieśc.L Ple!cfo 

Te słowa brzmiały, jak biblijne niemal prze C'le jedną w górnej Bawarii, że nad -pięknym ciężki• wybucky bomb. Istny huragan ognia artyleryjskiego ognLa zost.Uo rozpętane prze.z 
kleństwo. W głosie Burgdorfa brzmiały już Jeziorem Chiemsee zbudował luksusową willę. i stall spadał na gmach Kancelarii Rzeszy nie.przyjaciela nie tylko w centrum miasta. W 
nie histeryczne nutki, ale duma obrażonego Czyż prned kilku godzinami w rozmowie z na 1 całej dzielnicy rząiowej. Rosjanie wa!lli pozostałych .rejo:u.ach Berlina czalał ·nie 
narodu. Generał skończył mówić. Zapanowała mi nie przyrzekł nam majątków? Wszak zro- ce niem.larL Anten• naszej stacji radiowej o mniejszy ogień, a cytuacja przedstawiała się 
złowieszcza cisza. Słychać było tylko ciężkt bił to zupełnie cynicznie i otwarcie. Borman mocy IGO wat ru.nęla.. tak rozpaczliwie, jak w jródnleściu. Charlot­
oddech generała, I nagle rotległ się dziwnie był pierwszym po Hitlerze człowiekiem w Sile- Przerwały się przewody, łączące nas :z po- tenbw-g był już prawie t:upełAie 1tr1.C()ny, 
spokojny i przymilny głos Bormana. Mówił regach narodowych socjallstów. Fuehrer cza- szczególnymi rejonami obrony miasta. Przeży- Rosyjskie oddziały dotarły już do m11.glst;ral1 
Jak do dziecka. Ale zdradzał go drżący 'Z lek- sem nazywał go „wzorem czystości zasad par waliśmy naprawdę 1trasme chwile. Kilkakro· „Wschód - Zachód". Były przy je1 ukirę~ 
ka gło..s. Powiedział krótko, aby jakoś załago- tyjnych" lub nawet sumieniem partii, tego tnie %dawało 5ię illillU, że ostrzeliwanie osią- cie. Obrona wewnętrznege pasa 1tolky opie• 
dzić napięcie, wywołane przez generała. drugiego według hierarchii „fuehrera" pMtyj gnę.Io jui sw61 punkt kulminacyjny. Oddycha rała slEl głównie o ~ycja artylarli przeciw• 

- Po cóż odraizu, kocban ' e, przechodzisz do neqo po Adolfie Hitlerze. liśmy i: ulgą. Ale mylijiśmy się. Ogień znów lotniczej. Te pozycje znajtlowały clę w par• 
<l56b? Przecież to wszystko prze5adzone, co Bylem przez dłuższy czas pod wrażeniem przybierał na 1ile. Byliśmy o tyle oszołomie· kach Humboldtheiu. i P.rfedrlchskeln; w ogro• 
tnówisz. Jesteś po prostu zbyt zdenerwowany, podsłuchanej, tragicznej i niesamowitej roz- ni, Iż czuliśmy alę, jak J>ijanl. Brak powietrza dzle e:oologlcznym oraz na dachu gmachu fir• 
Rozumiem Ciebie i dlatego nie obrażam się. mowy. Usiłowałem zasnąć, lecz nie mogłem. itawał si' nie do r.nie-sienia. Ceu1iśmy się my Schella. W r>romleniu llzialania tych me 
Jeśli inni wzbogacili się, to przecież nie mo- Coś około piątej nad ranem sen zupełni& :zle okropnie. Ból głowy, trudnoścl oddechu i nad licznych ośrodków nas21j obnin:r Resjania 
Ja wina. P.r,zysięgam ci na wszvstko, co jest ciał mi z powiek. Wł1.śnie o tej gcxlzln1e mierne pocenie się wzmogły się przy końcu 

1 

czu1i się mniej więcej 1krv-ww I ale mo• 
dla mnie święte. Słyszysz, pr~ysięgaml A artyleria rosyjska rozpocrzęła niezwykle s!lna inia. Luli.zie w schronie wpadll w stm apatii. mogli odnieść wlflk1zyc'll sukcesłw. Lecz 
I tym się chyba nie żartuje, Uspokój się! Za I intensywne ostrzeliwanie nieszc;zęśliwej sto· OSTATNIE GODZINY 

1 
to byn(ljmnieJ nie stanowile dl& nich 

twoje zdrowie, mój drogi! licy. Prawdopodobnie Rosjanie wprowadzili do I A r~yjskie oddziały łącznie z artylerią ani prz~sZ!i;ody w ich parciu 11.a)M"ZM Przenika• 
Sł~wa Bermana wywarły na mnie nlesamo- akcji jeszcze większ~ ilość dział, niż przed na chwilę nia dawały nam spokoju. Ocj sa· ' Il onl coraz głębiej do aiasta w baych T>un'ki 

"1.te wrażenie Przysi~ał na ws'lystko co jest tym, Ostr;zeliwanie przekształciło slę w mego rana 'Rosjanie rozpoczęli natarcie. W tach Berlina. Nas.• nu •ltreBT skJu'cył ·~ 
lllań święte.„ Powiedział to bez żadnej żena· grzmot, nieprzerwany i i;traszny, jakiego jesz okolicack placu Belle Aliance 1 w szybkim do minimum. I), c. n. „-· 



~· • 
rady pracownik· w leśnycb 

W tych dniitch odbyła. slft w ł.odm pier'W· 
łłZa. Konferencja Okrlł!Jowa Zw. Zaiw. Pra.row· 
ników Leśnych i Przemysłu Drz~"Il~o. Na 
'konfere.ncję przybyli delegaci z łodzi i w-0je· 
wódzłwa., :przedsta.wjciele Dyrekcji Lasów Pan-

at os 1.. .r I~ l ~ I f 1 ,, ' p 
r 

Lódź niedalekiej 

r r b y • 
1twowydi. i partii p-0lltycznydl. 

Związek Pracowników Leśnych i Przemysłu Nowe arterie komunikacJjn' - Dworzac Centralny · Metr1> - Zesp6ł dzleln!c - Dtspozvcvine centrum to zi 
Drzewnego 6kupia obecnie w 6woich szere· W Wydziale Planowania. Zaf%idU Miejskie- je oblicze, aby w określ-0nym terminie zo· 
gach około 100 it}"Sięcy członków· go - jak nas informuje nacz:f)laik ob. J~wor· stały 6pelnione wszystkie zalożenia urba.ni· 

Na kooferencji dokonano ~ru nowytjl Eo.Id - ciągfa trwają prace 11~d planoWYm za· 6tyC"ZDe. 
władz rzwiązkowych i -yrysuruęto ipo dłuższej gospodarowaJtiem przestrzennym nasz!!Jo nua- Przede wszystkim. Vvydział Planowania zaj· 
dfil;.Ul;;ji następujące zale<:enia dla nowego sta. muje się projektowaniem właściwego układu 
Za.rządu Głównego: rozszerzepio współzawod- Zasadniczo planowanie prz,,.trzenne obli· komunikr:ir:yjnego Łodzi pnez stwQrzenie '110· 

wych arterii i odp-0wietlnie p-0wiązanie jut ist­
nictwa pracy1 szkolenie kadr fachQwych; na- czone jest na lat 30, a wi~ ma ;ia celu "'two· niejącrch. w zakres ich wchodzą zaróWlllO 
wi4zanie śdślejszego 'kontaktu z branżami rzenie Łodzi przysz/oścl i :to takiej Łodzi, któ· arterie miejskie, ja.K i wylotowe. Arteri.e we· 
Zjadnocienia. . ra odpoy.riadałaby nowocze~mym założeniom wnętrzne - według nowych proPjektów - bę· 

~:~~s~;a1~2~~i~k::~~:Ei~:i~ił~: ~~!~~;~~:Y~~;:,a~eow~:~Y:e~~:ig~~rz:~ ;:ufe~~!~7°:~!i:;f~aji~~d~:. ~~W:::~n; 
Józef Rybiński - sekretarz, Slanhsław Polak kreślać i~tniejących już bu owli 1 dzielnic - dop+owadzona do autostrad. 

T ,, s · · st f s mogą i'edynie i·e uzupełniać J ule.piszqć .. Tym Jedn<>C2eśnie rezerwuje się i wyznacza 
- 6'karbnik, <>TU eouQr znaia I e an ur· d ~;ei·s~e 

11
a budowę linii koleJ' 1• 1 średnicowej, k.i ł nJt · d niemniej Łódź przvszł-0ści :.ti.ft&W111 a 6lę na· ~ ~ "-4 

mo\Wvs k-I dcz Pik ~:~~e zari:ą ~· . !'· _ pnwd<> okazale .. Nie znaczy to je.dnu wcale, która p1tłączy dworce łódzkie - Widzeu 
& a orni Jl rew1zvine1 w~z 1. „ . . !' · d Kall kl rz całe mi~to Na li 

W. Karsznicki, H. Lisiecki i R. Trębaczkiewkz; by wszyistk!e plany doczekJły &Uł U rea !Zł- 1 .. worzec . s. P<lP. ez · 1~ w t1kład Okręgowego Sądu Związkowego _ cję dopiero za lat 30 - w Cl\flU .te~ okrł'SU I n~~ tej będne się rzn~Jdował .dw_orze~ cen_traa· 
M w d Wł. Ad mczyk i B. Wolański. st<>pniQWo miasto nasze będzie zm1em.ało ewo- ny - prawdopodobnie w ce)-Orue między B 

. oo, a ----~~~~~~~~~~~~~~~ww~~~~ ~~~ ~~~~~~~~~~~ ' 
y ~ 

Sprzedąi dla ludzi prac 

łutami a Starym Mia.ste;n. Poza. tym w ra• 
mach uporządkowania naszej komunikacji i3t· 
nieją projekty uruchomienia kolei azybltobl~-
111ej - Metra podziemnego. Metro to powiąae 
dzielnice wschodnie i. zadlodn:la ora.; północ 
i południa ~iasta. 

Następnym działem pracy Wydzialu Plano· 
wania pl"U!5trzennego Jest wła.Wicwe powi11.1lll• 
nie miejsc pracy J mlejsc :zc11nleszka.nla ludna.. 
ści. Funkcje miasta Z<Jstaną up<iną,dlwwane. 
Powstanie ośrodek - dzielnica tak zwana. dy· 
spozycyjn.a - centrum życia przemyałowego, 

handloWl'flO, kulturalnego - dzielni<:"I. zakł • 
dów przemysłowych, kin, teatrów dbp, o ma· 
czeniu ogólnym, oraz zupól dzlelnlc, zwi~za· 
nych z ośr<>dkiem dysrozycyjnym. Przy dziel­
nicach mieszkaniowych zaprojektowan będłł 
jednQcześnie zakłady pracy, co ~ ;wiąb pro· 
blem dalekitjl wędrówek niera'Z 11; jednego 
krańca miasta na drugi. 

Między %esp-0łaml dzJelnlc zarezerwowa.n• 
są 1I1iejsc.a. na ;przerwy dzolujące, które rua b~ 
dą 1tanowiły jed:nak pn:i!grody między jedn.fł 
dz.ielnicą a drugą - natomiast będ11 t<t pasy 
zielone, pomyślane jako 1rezerwuar śwież~o 
;powietrza, o charakterze zdrowotnym. Będ11 • 
one przeznaczone na wypoczynek, boiska. t!lpOI• 
towe, ogródki jordanowskie i dz! lkowe. 

Atrakcyjnym źródłem zakupów dla ria.fszer-
1zych lllć!.6 odbiorców, są parę dni temu Qtwar­
te w naszym mieście Powszechne Domy Towa­
rowe. W pierwszych dniach ich działania <>b-
6erwowaliśmy 'Z nil"pok<>jem run wszelkiego 
("OOzaju elementów spekulacyjnych na te reno­
mowane 'nstytl!cje ta.niej sprzedaży, Suc:zęśli­
wie jedna.k wkrótce zostały ukrócone apetyty 
jedno6tek, które nie sieją, nla orzą - a na 

W Łodzi PTZY$Złośct będą Tóvł'IUei •pecjill· 
nie rozmie6zcz-0ne zakłady użytec:tnoścl PU· 
b!icznej - szkoły, urzędy, ośrodki żyda poll· 

~ n - tycznego d społf!CZ!lMQ. Każda 4zięlni<:a., 6.kła· e ~ a I dająca 6ię z o6ieda, p<>dzielonych znów :na ko-

W<>dnla.ku handlują. 
l" en•• 0 _. '=> do 10 t I łonie - będzie miała ewoje nkolf, loble dla 
lol... .., „ ....,, s. Z • zebrań organizacji politycznyich d sp-0ł«mych 

Kiero'W':nictwo P .D.T. widząc, :ie szereg de· 
fkytowych jes'lC?.e w wolnym obrocie artyku·· 
łów moie do~tać się do rąk niepowołanych, 
wydało zarządzeni11, gwarantujące ich :labywa­

W ostalnich dniach w Łodzi daje 6Ję za· 
obserwować Qgólna zniżka cen wolnorynko· 
wych na obuwie. Zniżka ta została, prawd<>· 
po-dobnie, spowodowana dużą liloś~ą but~w 
czesk'.ch, sprowadzonych dla ludności pracuią­
cej oraz dllżą podażą butów z fabryk p.aństwo­
VfY~h na wolny rynek. Fakt ten un~~ Je<ino· 
cześnie szewców prywatnych do obruzerua. cen 
- to znaczy do stopniowego przy;it060.wywa· 
nia się do możliwości finansowych mu pracu­
jącv~h. 

nież na t;kórzą.n.ych zelówkach. W sklepie dtp. 
s.półdzielni pracy „S<llidarnośe'" przy ul. Piotr· W eh.will obe-cnej poza ezc.zcgółowym pla· 
k<>wskiej, ceny na obuwia są mniej więc·ej ta- nem 30-letnim rozb.udowy 111aszego miasta -
kie ...ame, jak w sklepi~ 'Prywatnym, z t(\ jed· QpraC0'\11Uje się iprojekt stworzenia w ł.od'Z'I 
nak różnicą, że członkom Związków Zp,wo- odrębnej dzielnicy uniwersyteckiej. Będzie 
<!owych przysługuje 10-procentowy rabat oo ona. objęta ulicami Uniweraytecką, Narutowl· 
normalnej ceny k~na. cza, Nowotki 1 J(onstytu-eyjną. W najbliź· 

llie wyłącznie ludziom pracy. 
W dziale tkanin jedwabnych (jest to jeden 

1 n.ajbardziej oblęfon~h rejQnów) wymaga i;ię 
t><ł ku,pującego przedstawienia ipoGiadanej legi· 
tym.a.ej.i tramwajowej i dowodu czlon.kostwa 
Związku Zaw<>dowego. Jeśli zakupy w tym 
dziale dokonywane są przez C"Zllonka rodziny 
pracującego - jest. on obowiązany do przed­
&tawisn.ia poza Yl)·:iej wymiepionrmi dokumen­

Najw~~ jednak ruch przy cprzedaży szym czasie ogłoszony zostlmie konkurs na • 
obuwia jest w nowpotwaritym Powsze<:hnYFJ. projekt lej dzielnlcy. 
Domu Towarowym przy ulicy Piotrkowskiej Centrala Tekstylna złożyła równie! w W~ 
róg Daszyńskiego. Sprzedaje się tam obuwie dziale Plan<>wanla projekt budowy bloku pn. 
czeskie na talony Związków Zawotlowych ulicy Sienkiewicza 3-5-1 na gmach biurowy. Nasze wc:drówki po magazynach z obuwiem 

w Łodzi potwierdz.lły wvżej opiHne zjawisk~; 
I ta~ w sklepie prywatnym firmy „Leo~ls 
przy ulicy Piotrkowskiej rÓ!!J Narutow1C2'Jći 
m<>żna dootać <>buwle imę&kit11 w c~n1ch. od 1 
do 12 tysięcy zł, damslde w c-wnach 5-10 tys. 
złotych. Przy tym obuwie najtańsze jest TÓW-

w cenadi: męski~ - 4.356 zł a damt>kle - Będzie on liczył kilkanaście pięter - prawdz1· 
3. 424 zł! 4.216 zł. Poza 1j"lll sprzedaj& 61ę tam wy drapacz chmur 111a stosunki łódzkie - 1 zo· 
obuwie be'l talonów - w cenach od przeszło stanie zaopatrzony w .naj:OO"HocześnJ.~jsze urzą· ~mi 4 wła1tnego dowodu tożsamości. 

Jtl.ko dQdatkQwy środe"jc ostrożn<>ści za.sto· 
10wano w tym dzilal~ przedaży również -0gra­
ni.cz1anie metrażu. Sprzedaż materiałów wel· 
nianvch odbywa się bez żadnych ograniczeń, 

7 tysięcy do ipr:zee'lło 10 tys.ięcy zł. Dziennie <lzenia. Jedn<>czanie będzie to stanowiło za. 
z PDT idzie na miasto _około 400 par b:utów. 1 lążek n<>weJ dzieJnicy dy>5pozycyjneg9 cein,-

(m. z.) trum Łodzi. (M. Z.) 

natomiast W6trzymana została chwilowo sprze- • 

daj tkanin ba ełnianych. Bogaty asmtyment d n 1• n 1• a r J 
towarów :w tym dziale będzie rozprowp.dzany 
wyłączni@ międiy luclz.i Rracy n.a podstawie 
talonów, wydawanych przez Związki Zawado· Przebieg Konferencji Zprzgtdów Oddzi 
we. Strot1ę manipulacyjną zgłosżeń załatwiać i · l" z z.a nej, rrdy działalność destrukcyjna sługusów fa· 
mal·„ Rady Zakłada-we =szczególnvch zakła· Dnioa 25 J:>m. odbyła ~ię w w111t 1cy w. • " „ „ i<- ' d R b t ik · P-em·~lu Budowlane szyzmu międzyn,u<>dowegoo przerzuca s-lę na dów pracy, Każdy klient działu bawełnioane- wo owego o· o n ow •• ,.,.. · -
go P.D.T. przy dokonywaniu z.akupu przedsta· go konferencja przedstawlcJeJJ Zarządów Od· coraa to li.nny teren. 
wiać ibędzie uzyskany talon. Pnlap gotówko· działów Związków Zawodowych Z" fere<nu l..<>- Tow. Gradeckl iprzened!ł następnie d<> omó­
wy każdorązowo indywidualµego z.ck~ip~ z?· dzi. p„rządek dzieruny obejmował re!erat wlenia środków, mogących usprawnić działal­
&tał ogran,iczony do zł 700. Uwzglę~iai;ic, ~e o sytuacj.i międzynarodowej oraz om6wienia ność na6~h Związków Zawodowych, pomnQ­
ceny sprzedażne matel\ałów bawe-lmanych me aktualnych spraw organizacyjnych. żyć siły 1ej aimij, liczącej ju± bli;;lrn 3 mi!Jo· 
ir;ą wygórowane - jest to suma, pozwalająca Tow. Spychała wygłosił refent: „Jedność ny członków. W pierwszym rzędzie do zadań 

b ~,:i k · b" · „ kt' Związków należy czuwanie nad radami za.kła-na zaopatrzenie domu w niez ""°ne t aruny klasy rqbotniC"Zej i próby jej ro'Zl !Cli , w o· 
bieliiniane, kret<>ny, ręczni.ki, obrusy itp. rym zobrazował Jl9Czynania Jl'.iędzynarodowych dowymi. z których wiele dotychczas nie wy· 

Wszelkie inne rozliczne i bogatQ zaopatrzo- rozbijaczy jedności ruchu robof.niczego. korzystywało posiadanych kQmpetenc}i. Tow. 
d d · ·d · Gradecki przypomina przedstawicielom Zarzą-

ne dzi?łY P.p.T. prowa. zą spr:e az zna] UJ~- Nastęnnie zabrał gło'° pr:.iewodnkiAcv kon- dów <>obowiązku składani-a miesięcznych spra-
cyc~ 61ę w ruch ar~ykułow bez zadnych ogram- ferencji, tow. 'Gradecki, kierownik rafflra.tu or- wozdań l miesięcznych planów pracy. 

wsta.łych pla€owkach panstwowego handlu e- . ' . 
ta.licznego jest b. duży. Swiadczy o tym nie Sildruczy:h 6praw na~ry er~a.muc.yjnej. T0 V:· tow. Borkowska wy~mnęła k<>nieczność 1two· 
łylko rzucajl)CY &ię w o~y n~ply.w klientów Gra~eck1 wzywa. ~o Jak ~e.Jdalej tdąc.ej C'2:U]· rzenia referatów kobiecych przy wszystkie? 

W ożywi<>nej dyskusji, która się następni 
rozwin!lła, zabierali głQll pn~tawidele po­
szczególnych 7:arrądów. Poroszono sp.raw~ 
udział\ł przedstawi . eli Związków w ucjd kon· 
,troli cen i ze szczególnym naci,kie.rn Z'WI'ÓooO o 
uwagę na k<>ni~zność us;pr~nwilelUia d:ziala.l· 
ności Ubezpieczalni Społeczn.~j. Pried61aw1clel . 
Zw. Zaw. Literatów, tow. Matuez~ pod· 
kr~ślił gotow<>ść literatów łóchk!cll do n.awi\ 
zania ściślejszej niż dotąd łqCt:ll~oi ze lłwikl· 
tern robotniczym i pracownic:rym w r.a~dl 
dzJałalności OKZZ. 

Zebra11i uchwali!l pq:ez aklamację .olu• 
cję, w któr~j potępiają próby agcmtur amery­
kafzsklego imperla/lzl!Ju roz.blfanla J O.!łabla· 
nia ruchu zawodowego 1 wzywają lwlat praCllf 
do 5tqnJa na &trqfy jedn<>~cl ue.regdw r~t­
nic:iych. 

czen. Ruch ~upuiących. w obydwu nowo.pdo-l ganizacyjnego OKZZ który emi»wił ner~ U• Kierownlczkq referatu kobiecego OKZZ -

- łle i cvfry. Przeci trię targi dz1f)nne P.D,T. nośc1 1 a.ktywnosC'I szczegoln!~ w chwil! obec- Związkach. 

--~--~~~~~~~~~~~~iGl'iill~~--~~~~~~--11m1--=gmmamzva~mimur:.-..,..111m ... ~!'!llla~~~fll!llllll!!llllJ!ąm::-.i:il"'8~..,_ 

O konkretną treść współpracy jednolitofrontowej 
Ws ólne zetrin:c 1. tywó dzk:ln co11vch Siarom· is!<iei (PPR) - ozin (PP ) 

Ludzi byfo clużo. Obecni byli nie tylko prze· wyglądała na ich terenie dotychczaio'Wa w;;p6ł· 
wodniczący i Hkretarze kół fabryczn ·eh praca, jakie były trudności, jakie z nich udało 
PPR i PPS, lt!cz również czł<>nkowie Rad 6 l ę pokonać I jakie jeszcze 16lni11ją. Nie br<t-

Zakł~dowych, będący równocześnie człon- klo wzajemuych wyrzutów. Peperowcy nie­
mi jednej lub drugiej part'i. Ale l niezależnie jednoKro tnio stwierdzali, że nie odbywały s;ę 
oo ~ego na zebranie to - µa zebranie, zapo- na ich terenie w~ólne zebrani•, b<> pepesow­
czątkowujące jak ndj;;zenei pp j ętą wspótpra· cy pcwoł ·walt się na brak zgody 'Ze strony 
cę jeduolitofronto ·ą w -killi dzlolnkowej - wo ich zw ierzchnich władz partyjnvch. Czlon­
pr:cybyli co (lk!ywnlejsi peperowcy i pepesow-1 kowie Kom1!etu Di:ielnicowego Pl'S tkrzętnle­
cy, wyctull bowiem, .że zebranie bi;dz4e waż- notowali te dane i z miejsca oświadczali: -
ne i ciekawe, że obecni!\ po ukonstytuo •aniu „Teraz będzie inaczej''. 
się nowych władz WK PPS, powinno nastąpić Pepesowcy wskazywali .aiejednokro~n!e na 
zbliżenie w 1tosunkach międ1y obiema part!a- niewłaściwe nietaktowne postępowa.me tego 
mi. lub innego peperowca. W ta.kich \\rypad:cach 

Swiadczyło o tym juz zagajenie zebrania. skrzęlnie notowali członkowi~ Komi,letu Dziel· 
To-w. Jenczke, przewodniczący dzielnicy PPS, n '.cowego PPR i z miejsca obiecywali ~:>rzywo· 
powied-z;ial: „Dzlsiel6ze zebranie po~i~o przy- ływać takich swoich tow.arzyszy do. pomt~ljrn. 
czynić się ~fo usunięcia zgrzytów 1 meporozu- Ąie obok tego było duzo wypadkow, lóeriy 
mień między organizacjami partyjnymi na te- przedstawiciele olJ? .partii na . terenie danego 
renie zakładów pracy. Wysiłek na13zy~h wła~z zakła~u pracy osw1ad~yll . Jednogło~me: -
nac7elnych idzte w kierunku i;konsolld<>wama ,,Wspotpraca u na-s rozwiia su: dobrze , „Sto· 
ruchu robotniczego - wysiłek szeregowych sunki mŁędzy nami są do11konałe" .td. Ze 
cettopków partii winien iść w tym samym kie· wszystkich tych sprawozdań wyło!l.ił 11ię obraz 
rvnku". ogólny: przeszkody w współpracy k6ł i cizi!ll-

CZY SĄ PRZESZKODY? nic leżały przeważnie poza ni]ni. Istniejące 
Jakati: była atQ1.osfera? Nie była ona !iłOd· w terenie lokaln'! prze6zkody są w v;oi~lc~z<>ści 

tawo • przyjacielska. Nie był-0 tzw. wzajem· wypadków łatwe do usunięcia. 
nej adoracji. Była atm<>sfera rzeczowa, wytwo· 
rzQna przez w5pólną ocenę pozytywnych osiąg­
nii:ć i prze1 wzajemną, rzeczową krytykę. Bo 
też szóstka IJliędzypartyjna !llądrze i umiejęt· 
nie zebrani~ przygotowała: postanowiła wy· 
ja.śnić w sposób bezposredni, co i;ię d~ieje 
w terenie. J tak jęden za drucnm stawah M 
mównicy ~nedstawlciele każdego zakła.du 
Cfo;icy - ~q·erowcy i pepe.sowcy. MówiU, jak 

JAK BĘDZIE W PRZYSZŁOSq? 
Po referacie t<>w. Kowąlskiego o plania 3· 

letniiµ i tow. Frontc7.aka o obeCllej avtuacji 
politycznej I po dyi;kusji n:edstawiciele Ko· 
mitetów Pzielnicowych zako~uJLi~~w1.li ze· 
br<'lnym uchw11łv 6-'ki mięl'lzY11~rtvjuj :w ora· 
wie WiSpółpracy na. „1.j'o]iEH\ pr1yuło•ć. 
Uchwały te · z dużym zac~wi!l ai„ '49ł•ły i~· 

.a.probowane p1zez zebranych, <JO je-st zupełnie 
zrozumi.ałe, gdyż 'ZaWi1!rają oni w istocie l<on· 
kretny plan W5półpracy między orgaruzac;ami 
partyjnymi w kadym zakładzie pracy. Uchwa­
lono: 

W ciągu trzech ~i zarządy kół PPR i PPS 
ustalają termin wspólnego zebrania między· 
ipa.rtyjnego i o terminie tym n;itychmia5t :Ea· 
wiadamiają swoje Komitety D-tieln lcowe. 

Na zebraniąch międzypartyjny<:h 'li" ~alda­
dach pracy będą wygJoszons referat - na 
jednym zebraniu przez referenta delegowane· 
go przez jedną partię. na drugim - przez re· 
ferenta z dq11giej partii. 

Raz w miesiącu - konkreQiie 24 każdego 
miesiąca odbvwać 6ię będą wsp6lne odprawy 
sekr~tarzy kół obu pa+tii, poprzedzane pnsie· 
dzeniam. 6-tek dzielnico\yych. 

CELE WSPÓŁPRACY 
Tat więc na podstiiwie uchwał powyzsivch 

w ciągu najbliż~zych tygodni 11a terenir- kilku­
dziesięciu wię.k>.i:rch i mniejszych ząkładów 
pracy Dzielnicy Staromieiskiej - Koziny, od· 
będą się w5pólne zebrania peperowców i pe­
pesowców. 

Jaka będzie treść tych zebrań? O czym eię 
na nich bęqzie mówić? Jakie na pjch lapadną 
uchwały? Czy spro~adzą się one tylko do p-0· 
wtórzenia ogólników o .iP.dnolitym froncie? 

Tow. Kozł<>wski z PZPB nr. 2 mówił o tym, 
że nie należy dopuszczać do „pustych" zebrali. 
Oddziałowe koła partyjna muszą nakreślić se· 
bie wspólny plan produkcyjny na danym od­
dziQle ,konkztetny plan współzawodnictwa pra­
cy. PrzewodTLiczący kola PPS w PZPB Nr 2, 
tow. Skrzydlewski, r>a pytanie o roli organ:za­
cji partyjne.i w ruchu współzawodnictwa, od· 
powiedział: - ,,Ma.mv pen~owców pracują­
cych na 4 i 6 krosnach'". J~t to, oczywiście, 
godne pochwały, ni~mniej jednu nie do t-ego 

przeciet wylącznle ogranicz.a •il\ ?Ola partit 
w ruchu współzawodnictwa ! w :ruchu wlelo· 
war~ztat<>wym. Pepet;owcy i "peperowcy wm"' 
ni nie tylko samt być w5zędzle pn.o-dovm!:\a.­
mi, lecz ich koła. partyjne winny zaJ!łć li~ rów~ 
l!lież organizacją wsp6ł24wodnlctwa w k~:lym 
o<ldziala fabrycznym, Wi!lllY oibmyll.ać na.)od· 
po°w'iedniejsza formy ! udl!llia tego ruchu, 
winny być jego inicjatorami 1 jego sztabem. 

O . tematyce wspólnych zebr.aft mówił td 
tow. Marc,iniak. Bywa., te w pólne :i~ran.la 
nie dają żadnej korzyści, jeżeli nie cmaw'a elę 
nn nich konkretnych ~pr w fabi:ycmyclt 1 ~~­
żeli 'J)rzechodzi &ię mimo :najw<lżnleJszrch za.• 
gadnień produkcyjnych, ja ws.póh:awodnktwo 
pracy, 05zczędność 6Urowców, mat~lalćw po· 
mocniczycb. W przyszłości ten Gt n ueczy 
musi się zmienić. Te sprawy muszq być ewa· 
wiane w oparciu o doskonałą zna.;omość 
spraw swojego zakładu pracy. I :nie t-ylło 
omawiane - muszą ró-,,nie:i być wyci11gn.'.ęle 
odpowiednie. wri.oski organizacyjne w t:osta.cl 
szybkiego zor!rrn 1zowania or~anów między· 
partyjnych, kierujących ruchem wapółzaw<1d· 
nic twa. 

WSPÓLNE SZKOLENH! 
O jego potrzebie 111ówił 1ffw. Gębicki fPPS) 

na posiedzeniu 6-tki. Na zebran~u mówił o tym 
tow. Rozbicki (PPR). Inkjatywę 1ę zebl<!j!lf po­
witali z zadowoleniem. UW"Lględniając cha.rak• 
ter dzielnicy - konieczne jest jak najszyb!ll!e 
wrganizowanie wspólnegp kursu diie.lnico,'l'e­
g<> i v.~pólnego kursu w PZPB nr. 2, najwi~ 
szym za'kładzie pracy omawianej dzielnicy. Ze­
brani uchwalili zwrócić ~ię do· Komitett1 Ł6(!z· 
kiego Polskiej Partii Robotniczej i Komitetu 
Wojewódzkiego PPS o pomoc w zorganizowa· 
niu kursów, w opracowaniu ich prog;;arou 
i w dostarczeniu kadr vrykłanow<:ów. Ta proś· 
ba win:l!.4 być przez odpowiednie komftellY }de 
na~bciej ęehrl~ ~ P.· 
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Nr ~7 

Kronika m. Kutna 

Komii winszujemy 
Sobota, 28 lutego 1943 r. 
Dziś: Romana. 

Telefony 
Pow. Korn. MO. - Nr 22 
M1e1ski Posterunek MO. - Nr 33 
Starostwo Powiatowe - Nr 31 
Prezydium Pow Rady Narod. - Nr 102 
„nrząd Miasta Kutna - Nr :ID 
Straż Pożarna _. Nr 41 
Urząd Repatriacyjny - Nr 86 
Pow. Zakład Elektryczny - Nr 32 
Pow. Zakl. Ub. Wz. ul: Na rut. 20, tel. 108 
Urząd Zdrowia - Nr 91 
Komunalna Kasa Oszczędności Nr. 43 
Polski Czerwony Krzyż (PCK) - Nr 89 
Szpital Powiatowy - "Nr 20 
Uoozpieaalnla Spol~zna - Nr 34 
~pteka „Pod Orłem" - Nr 106 
Apteka Sukc. H. Walenta - Nr 7 
Apteka mgr. Z. Chaciń~kiej - Nr 52. 
l'<:gotowie Sanitarne PCK - tel. 90. 

Tymczasowy Adres Redakcji „Głosu !{ut. 
nowskiego„ P„ Nlatowv Referat Kultur• i Sztu. 
ki Kutno ul. 29 Ll1topada 1 - tel 17. 

Otos KtJTN0WSl'l Sfr, 15 

redyty dla gospodarstw rolnych 
·na wiosennq akcję siewnq 

• Na cele wiosennej akcji .siewnej na 
Ziemiach Dawnych Ministerstwo Rol­
nictwa i Reform Rolnych uruchomiło 
dla indywidualnych gospodarstw rol-

H.onstantęnów -

nych kredyty krótkoterminowe: na za­
kup nasion siewnych w wysokości 
31 O.OOO.OOO zł., n~ zakup nawożów sztu 
cznych - 121.000.000 zł. oraz kredyty 

Rozbudowa przemysłu bawełnianego 
Dyrekcja PZPB w Kon~tantynowie 

wzięła sobie za cel uniezależnienie się 
od zakładów łódzkich i postawienie za­
kładów własnych na wyższym niż do­
tychczas poziomie. W tym celu zmonto­
wano oddział przygotowawczy i przy­
stąpiono do odremontowania i przysto­
sowania do użytku budynków znajdµ­

W najbliższym czasie przewiduje się 
uruchomienie w tym zakładzie 50 no­
wych szerokich krosien. 

Po zainstalowaniu przewodów roz­
prowadzających wodę ze zbiornika i wy 
kończenie budynków mieszczących biu 
ra, en powinno nastąpić w najbliższych 
trzech miesiącach, prace zostan_g zakoń 
czone. 

jących się przy ul. Łaskiej 7. W chwili •••••••••••••••• •••••••••••••• 
przejęcia były one walącymi się rude­
rami i przedstawiały opłakany widok. 
Obecnie dzięki energii kierownictwa i 
ambicji pracowników zakładów osiąg­
nięto już poważne sukcesy w podjętej 
pracy. Urządzona została krochmalarnia 
i snowalnia, we wszystkich budynkach 
produkcyjnych, fabrycznych i gospodar 
czych zainstalowano centralne ogrze­
wanie. Oprócz tego zakład przy ul. Łas­
kiej będzie jedynym zakładem na tere­
nie Konstantynowa posiadającym no­
woczesny system oświetlenia, który po 
lega na tym, że snop światła pada z gó­
ry pod odpowiednim kątem, nie szko­
dząc wzrokowi pracownika i oświetla­

„Gw ltu co się dzieie lu 

jąc doskonale warsztat pracy. 

w sal i PPR 
W niedzielQ" dnifl 7 marca br, o go­

dzinie 13 .30 i 19,10 Sekcja Teatralna 
ZMD w Konstantynowie wystawia w 
sali PPR przy ulicy Li pow ej komedię 
w trzech aktach Ał. Fredry „Gwałtu, 
co siq dzieje". Kostiumy zostały wypo­
życzone w Teatrze W. P. w Łodzi. 
Szczegóły w afiszach. 

„Gwałtu, co się dzi.eje", jest drugą 
z kolei sztuką sekcji teatralnej po trzy 
aktówce „Mundur swatem". 

W projekcie próby do „Królowej 
przedmi.eścia". 

średnioterminowe na wykonanie orki 
- 80.000.000 zł. Łączna suma kredytów 
'Vynosi 511 rriilionÓW złotych. 

W ramach tego kredytu wojewódz­
twa: warszawskie, lubelskie, rzeszows­
kie, krakowskie, białostockie i pomor­
skie otrzymały 5.000 ton ziarna siew­
nego (owies, jęczmień, pszenica) w ce­
nie 5.100 zł. za kwintal pszenicy, 3.500 
zł. za kwintal owsa i jęczmienia. 

Rozdział kredytów w terenie (pienięż 
nych poprzez Oddziały Banku Rolnego, 
zbożowych poprzez placówki terenowe 
„Społem") odbywa się z udziałem i potł 
kontrolą Wojewódzkich i Powiatowych 
Komisji Siewnvch. W skład Komisji 
wchodza: przi>dstawiciele Rad Narodo­
w~;rch, Działów Rolnictwa i R. P., Urz~­
dów Wojewódzkic;h, Związku Samopo­
mocy Chłopskiej, Państwowego Banku 
Rolnego oraz innych instytucji według 
uznania wojewody. 

Kredvty średnioterminowe na orkę 
otrzymc;ja województwa: warsza ·• skie, 
białostockie, rz~szowskie, lubelskle, kra 
kowski~, kieleckie i gdańskie. 

Życie Zgierza 
Z ŻYCIA KLUBOW SPORTOWYCH 

Niespodziewana fala mrozów zmusiła naj­
żywotniejszą sekcję KS ,,Włókniarz'' do od­
wołania zakontraktowanego z „Widzewem" 
meczu piłki nożnej. Członkowie sekcji odby­
wają dwa razy tygodniowo zaprawę zimową 
na sali i są stale w dobrej formie. 

my przem·a1u zbóż i wyp·eku 
Sekcja hokejowa rozpoczęli treningi na 

zamarzniętych po wylewie Bzury łąkach. Stwo 
rzenie specjalnego lodowiska napotyka na 
trudności ze względu na brak odpowiedniego 
terenu. 

ustalone roz rorządzen:em Mfn. Aprowizacji oraz Min. Przemysłu i Handlu Sekcja. bokserska. ma zamiar w najbliż­
szych dniach zorganizować spotkanie z łódz­
kim „Zrywem". Osl::ltni numer Dziennika Ustaw przy 

nosi rozporządzenie Min. Aprowizacji 
oraz Przemysłu i Handlu o przemiale 
zbóż. 

Najniższą dopuszczalną wysokość pro 
centową przemiału rozporządzenie u­
stala dla żyta - 80 proc„ dla pszenicy 
- 70 p1·oc„ dla jęczmienia na mąkę -
70 proc .. dla j~czmienia na kaszę - 65 

Alei' 1nndrriw 

żvc·a sp rtowego 
PIERWSZY J'vIECZ BOKSERSKI 

W nie dzi elę 29 .II br. ·o godzinie 16-tei od­
bcd zie się spotkanie bokserskie pomiędzy 
ZKS „Odzież" z Łodzi a DKS z Aleksandro· 
wa. Zawodnicy walczyć będą w sali Zw. Zaw. 
w Al eksand rowie przv ul. Południowej 5 na 
ringu zbudowanym własnoręcrnie pr'lez człon 
ków klubu. 

Na uwagę zasługu je fakt. że nled~lelne 
zawodv będą pierwszym powo iennym między 
kluho~ym spotka niem bokserskim na terenie 
Al eks;111ctrowa. Nic więc dziwnegn, że budzą 
one rlu żr> zain te resowanie mie jscowej publicz 
ności spo rtowe.i . Organizatorzy me : ·W zawia 
damia i;i , że )uze dsprzedaż biletów wstępu w 
celu usprawnien:.a ich rozprowadz<"nia będzie 
m ia ł a 111 ie; ~ ce w lokalu własnym DKS przy 
ul. 11 Lis topa da 12. 

DKS WZRASTA LICZEBNIE 

Największą bolączką DKS w Aleksandro­
wie jest brak terenu pod (>oisko sport~~e. '!' 
sprawie le j zarząd klubu alarmował JUZ kil­
kak ro tnie. lecz be·z dodatniego wyniku. Za­
nąd Miejski ustosunkował się do prośby klu 
bu przy chylnie , ale po wy j ściu poza obręb 
Al eksandrowa sprawa ta utknęła na martwym 

punkcie. 
Al eksandrowski DKS istnieje iui nrzeszlo 

rok i obe jmuje sekcje: boksersk <'\ , piłki noż­
nej, kolarską , motocyklową i teJJisa stołowe­
go . W programie jest utworzenie sekcji: lek 
koatletycznej, gier sportowych i tenisa: Od 
połowy stycznia br. nastąpiło zn~czne ?z'l'.w1e 
nie w pracy klubu. W ost.atmm m1es1ącu 
przyb yło 153 nowych członkow. 

W projekcie jesc uriządzenie turnieju teni- I 
łia stolowego przy wspólurlziale pracown1 1;:6w 
w•zy- tk ich oddziałów PZZPD oraz mlodzt 'l':Y 
riez•zerrnnej i szkolne]. 

o~ 2 marca br. sekcja piłki nożnej ro~ J')­

uyna zaprawę dm?wą na sali. 

proc. Wydajność przemiału na 1 OO kg. tów na trzonie lub w formach. Rozpo­
przemielonego zboża ma wynosić SO kg. rządzenie ustala normy przypieku chle­
mąki, 17 kg. otrąb„ na mąkę 80 proc„ ba żytniego i pszennego w obrocie re-
70 kg. mąki i 27 kg. otr _b; przy prze- glamento~.vanym i wolnorynkowym. 
miale pszenicy na makę 70 proc -70 Następnie rozporządzenie ustala, że o­
kg. mąki i 27 kg. otrąb; przy przemiale rolników winn:v być pobierane wyłącz­
jc;czmienia na kaszę - 65 kg. kaszy i 32 nie w naturze. Opłaty te nie mogą prze 
kg. otrąb. kraczać w żadnym wypadku 10 procent 
Rozporządzenie T.ezwala na wypiek przemielonego żyta i jęczmienia oraz 8 

wolnorynkowy chleba żytniego z mąki R procent przemielonej pszenicy. Pobra-
97 proc. 90 proc i 80 proc, oraz chleba ne z tytułu ~płat zboże winno być od­
pszennego z mąki o przemiale 97 proc, stąpione Funduszowi Aprowizacyjnemu 
80 proc. i 70 proc. po cenach wolnorynkowych„ notowa-

Dotyczy to wypieku różnych kształ- nych przez giełdę zbożowo-towarową. 

Nadchodzą skó · y surowe 
- z zakupów rzqdowych za granicq 

• * • 
Na podstawie umowy zawartej pomiędzy 

KCZZ w Warszavvie a zakładami przemysłu 
włókienn iczego w Zgierzu KS „Włókniarz" 
przeszedł pod patronat Zw Zaw. Pracowni­
ków Prą:emysłu Włókienniczego i przybrał na 
zwę - Włókienniczy Związkowy KS „ Włók· 
niarz". 

• * * 
W dniu 28.2 br. o godz. 17-ej odbędzie się 

walne zebranie członków klubu, na którym 
zostaną utworzone sekcje: lekkoatletyczna i 
gier spol'towych. 

Kierownictwo klubu ma również ambicję 
powołania dp życia sekcji kobiecych. 

• * • 
W ub. r. Zarząd ·Hejski wyreperował 7280 

metrów kwadratowych ulic, przeprowadził 
gruntowny rem0nt kilku budynków samorzą· 

W ciągu stycznia i pierwszych dni znaczone będą na podeszwy, wierzchy dowych, oraz przystąpił do odbudowy kosztem 
lutego br przez magazyny Oddziału Por i juchty. W końcu marca statek Wa- 8 mil!~nów złotych spalonego ratusza. Ra tusz 
towego Centrali Skór Surowych oraz ryński" przywiezie do Gdyni 40' tys. ~~~tapn~~e~ide~~011Y do użytktkt~ w bl!pcu bzr. Bę~ą 
Odd · ł · C i· K k · , k k' . . . I . . . 1 nc wszys 1e w ra arząou zia u teJ . entra 1 w ra, owie sztu s or hrazyhJsk1ch. przeznacza- !'1te1s~1ego'. co w znacznym l\topn iu usprawni 
przeszło łącznie 161.712 sztuk skor su- nych na podeszwy. z Bułgarii nadejdzie ich tłz1ałanie. Obecnie biu ra te tn i 9szczą • i ę 
rowych wagi 1.391.385 kg., jak również transport zawierający 90 ton skór ba- w czterech punktach miasta. (ab) 
258 ton islandzkich skór baranich po- ranich zakupionych w ramach umowy. '.lOoooooociooQoo ::: c:ooooooooooc„~,.., 
chodzących z importu. Z Rumunii transport 38.500 sztuk skór z I • • f • · 

Statek „Kiliński", który przybędzie I jagnięcych otrzymanych w zamian za o z o a r ft I 
do Gdyni w pierwszych dniach marca, 

1 

d?starczone nasiona buraków cukro- • 'f 
przywfez~e około_ 61 tys. sztuk ~kór ar- wych. na Pomoc Zimo !a • 
gentynsk1ch. Skory argentyńskie prze- Af 

Przygody 
Jasia 
Wiuliniet~ 
llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll 
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, Z żqc:ia Partii 'Ze ~portu 
ZEBRANIE UCZESTNIKOW KURSU KORE-Ł o 
SPONDENCYJNEGO 

Łódzki Komitet Wydział PropagaJdy za-
wiadamia, że w dniu 2 marca br o godz. 17-ej · 
w Domu Propagandy przy ul.Piotrkowskiej 
262 odbędzie się zebranie wszystkich uczest­

·Dż TYPUJ ••• 
ników Kursu Korespondencyjnego. Klo odgatlnie wynik meczu Warta - LKS? 

Obecność obowiązkowa. 

STUDENCI PPR-OWCY POLITECHNIKI 
ŁÓDZKIEJ 

Dnia 1 marca w poniedziałek, o godz. 20 
odbędzie się w lokalu dzielnicy śródmieście 
ul. Piotrkowska 53, front, I piętro, zebranie 
koła partyjnego Studentów Politechniki Łódz 
ki ej. 

Obecność obowiązkowa. 

UWAGA KOLPORTERZY I DZIESIĘTNICY 
GÓRNEJ PRAWEJ! 

Dziś o godz. 17 -ej w lokalu własnym przy 
ul. Czerwonej 3 odbędzie się odprawa kolpor­
terów i dziesiętników Górnej Prawej! 

Pięściarze Warty wal­
czą w niedztlelę w Łodzi! 
Nie ma chyba n.ilkogo 
l!'POiród miłośników pię­
ścia:rstwa, :których by ta 
w0iadomość nie ekscyito­
wala jUIŻ od !kilku dni. 
Nie ohodzi tu o ogólny 
wynik spotk.aniia. Wszy­
scy są jednego zdania: 
ŁKS musi wygrać, ale 
w jakim etosunku? Tu 
następuje podział rz<lań. 
Jedni twierdzą, że ŁKS 
rozgromi Wartę 14:2, -
drudzy są ostrożniejsi 
i przewjdują wynik 10:6. 

Wczoraj staraHiśmy się 
WSPOLNE ZEBRANIE KOMITETÓW I AK- wysondować op.n . ę wśród działaczy eporto-
TYWU PPR I PPS RUDY PABIANICKIEJ wych, zbliżonych do kół pięśc.iaPSkich, z któ-

W sobotę 28.2 o godz. 17-ej w lokalu PPR rą dziś d2lielimy się z naszymi Czytelnikami. 
przy ul. Sopockiej 5 odbędzie się wspólne KIEROWNIK SEKCJI BOKSERSKIEJ 
zebranie komitetów oraz aktywu PPR i PPS Zaczniemy od kierownika sekcji rpięś-oiar-
Rudy Pabianickiej. skiej ŁKS-u, p. Okołowicza. Kierownik sek· 

cji pięściarsk>iej ŁKS-u ;przewiduje wyruik 12:4, 
ZEBRANIE DZIESIĘTNIKÓW i KOLPORTE- względnie 11 :5, oczywiście, dla swoich chłop­
ROW STAROMIEJSKIEJ! ców. Komu jest skłonny p. Około·wicz oddać 

te cztery, względnie pięć punktów - nie ohce 
nain zdradzić. Dziś o· godz. 17-ej w lokalu własnym przy 

ul. Nowomiejskiej 6 odbędzie się odprawa 
kolporterów i dziesiętników Staromiejskiej. 

KIEROWNIK SEKC.11 PIĘSCIARSKJIEJ 
ZRYWU 

Krierownik sekcji pięściarshlej Zrywu, p. 
Saganowski. typuje wyn.ik 10:6 dla ŁKS-u, 
chociaż zastrzega się, .Ze możliwy j~t również 
wyni'k. 14:2. K<ierownik sekcji p.ięściarsk.iej 
Zrywu jest ostrożny. Przewidu·je, że może 

przegrać tylko Żylis, gdy spotka się z Szymu­
rą, ale, według niego, może ;przegrać również 
Bon<i•kows}Q. Nie są również wykluczone re­
mdsy. Według niego remisami mogą zakończyć 
siię walki: Kamińskiego O: Niewadziła. 

„.I JEGO ZASTĘPCA 
Zastępca k 0ieroymika sekcji bokseri;.kiej Zry­

wu, p. Racięck.i, członek zarządu ŁOZB, typuje 
ten sam wynilk - 10:6 dQa ŁKS-u. 

KAPITAN SPORTOWY ŁOZB 
Kapitan sportowy 'łOZB, p. Sierort.a Stani­

sław, przew1iduje wynik 11:5 lub 12:4. W wa­
dze muszej daje remis, w koguciej typuje Sta­
siaka, w piórkowej Marcinkowskiego, w lek­
kiej remis, w półśredniej Olej'l1ika., w średniej 
Pisarskiego, w półdężkiej Szymurę i w cięż-

kiej Klimeckiego. . 
PRZEWODNICZĄCY SPRAW SĘDZIOW­

SKICH ŁOZB 
Edmund Siiemczewski - p:rzewodniczący 

Sprllw Sędziowskich ŁOZB, przewiduje wynik 
12:4 dla ŁKS-u. Łupem poznaniaków, według 

UWAGA, SEKRETAFZE KÓŁ GORNEJI 
Dziś o godz. 16,30 w lokalu własnym przy 

ul. Bednarskiej 42 odbędzie się odprawa se­
kretarzy wszystkich kół Górnej. 

ŁKS zwycięża Wimę 15:10 
ODPRAWA SEKRETARZY KÓŁ BAŁUTY 

Dziś o god11:. 17-ej w lokalu własnym przy 
ul. Zgiers}s.iej 71 odbędzie się odprawa sekre­
tarzy wszystkich kół „Bałuty". 

UWAGA SEKRETARZE KÓŁ GORNEJI 
i SZÓSTEK PPR i PPS SRóDMIEJSKIEJ 
PRAWEJ. . 

W środę ro:i:pocz,ęły się mis·trzostwa okrę­
gu łódzkiego w zapasach. Na pierwszy. ogień 
poszły drużyny Wimy j ŁKS-u. Zwycięstwo 
w stosunku 15:10 odniós-ł zes.pół ŁKS-u. 

Techniczne wyniki spotkań wyipadły nastę­
pująco (na pierwszym miejscu rewo•dnicy Wi-
my): . 

Waga musza: Plewiński zwyciężył w 4 min. 
1 sek. Piechotę. 

werem w'o•bec braku zawodnika dla Glińskie­
go ,mistrza Polski. • „ • 

Drugi mecz o mistrzostwo odbędzie się po­
między zesipoJ.ami Milicyjnego K•lubu Sporto­
wego a zgierską Borutą. 

To • I owo 

niego, mo~ą paść wagi: kogucia i półciężka. 
B. KTEROWNlK PlĘSCIARZY ŁKS-u 

Były kierownik sekcji pięściarskiej ŁKS-u, 
p. S~korski, twierdzi, że ŁKS powinien wygrać 
12:4. Dwa punkty oddaje Szymu'l'Ze i liczy eię 
z remisami · wagach murszej, koguciej, ewen 
tualnie lekikej. 

B. KIEROWNIK SEKCJI PIĘSCIARSKIEJ IKP. 
Kie:rown.ik sekcji bokserskiej IKP, p. Gra­

ber, typuje wynik 12:4. Pun!k.ty <l'Zlieli w sposób 
nasrt.ępujący: KamiJiJsk;i - 2, Stasiak - 1, Mar· 
oinkowshl - 2, Bonikowski - 1, Olejnik - 2, 
Pisarski - 2, półciężka - O i ciężka - 2. 

GŁOS MA PREZES ŁOZB 
Na zakończeni·e oddajemy głos Prezesowi 

Łódzkiego Okręgowego Związku Bokserskie­
go, p. Stępnk>wi. P. Stępień przewiduje wy· 
nik 10:6. Według niego, 6 :punktów dla War­
ty zdobędą: Szymański, Szymura i Klimecki. 

Hoke śt · „Crac.Jwia" 
11rają dl° si;ti na ŁKS-ie 

Po dwóch odniesio1nych zwy. 
cięstwaoh nad AZS-em war· 
,zawskim, hokeiści ŁKS-u ro­
zegrają dzisiaj na własnym 
boisku towarzyski mecz hoke­
jowy z mistrzem Polski w ho­
keju - „Cracovią". 

„Cracovia" bawić będzie u 
nas w przejeździe do Warsza· 

W), ~ e rozegra spotkanie z Leg.ią. Możliwe, 
że w drodze powrolnej „Gracov.ia" rozegra je­
szcze drugie spotkanie z ŁKS-em. 

W dzisiejszym meczu ŁKS wystąpi w skła­
dzie następującym: bramka - Makutynowkz 
(Styczyński), obrona - Werner, Metternich, 
atak - Król, Glowacki, Rączko, Czyżewski, 
Łaipczyńsik1i j Glamaczyński. 

Początek meczu o godz. 19-tej. -------ze świata 
Dziś o godz. 17,30 w lokalu dzielnicy PPR 

przy ul. Gdańskiej 75 odbędze się wspólne 
zebranie sekretarzy kół oraz szóstek PPR i 
PPS śródmiejskiej Prawej. 

Waga ikogucia: Balwicki, wicemistrz Polski, 
wygrał w 14 min. 14 sek. z Kautzem. 

Waga piórkowa: Sadulski uległ na punkty 
po 20 minutach Spaczyńskiemu. 

LONDYN. W środę przybył do Londynu I mirazumowa i Sldorowa. 
z Ameryki mistrz świata wagi ciężk•iej w bok- Reprezentanci ZSRR wezmą udział w m.ę­
sie zawodowym - Joe Louis. Jak wiadom·.), dzynarodówych zawodach :narciarskich w Hol­
Louis został zakontr~towany na czterotygo- menkollen, który będzie zarazem pierwszym 
dniowe tournee po Anglii, za które o\-rzymać wy&tępem doskon.ałych narciarzy radzieckich 

ł 

ZE~RANIA KÓŁ PPR 
W dniu dzisie,jszym odbędą, się zebrania 

kół w nastę1mją,cych fabrykach l instytu­
c,lach: 

\'11,mZEW 
O godz. 16-ej „Busch", f. „Drzewiński'', 

terenowe koło Nr 4 i 5. 

WIMA - PZPB Nr 5 
O godz. 16-ej ogólne zebranie wszystkich 

członków PPR. 

GÓRNA 
O godz. 17 -ej robotnicy dnLwkowi PZPW 

Nr 6. o godz. 13,30 tkalnia izPB Nr 17 -
„A" - zmiana Il, przędzalnia zmiana II. O 
godz. 16-ej PZPB Nr 7 - zmiana dzienna. 

GÓRNA PRAWA 
O godz, 15,30 PZPW Nr 1 - koło 1. Tkal­

nia Nr 12 - kolo 1, f. „Nykiel" - koło 1. 
O godz. 14-ej f. „Walczak" - koło 1. 

FABRYCZNA - PZPB Nr 1 
O godz. 16-'cj pracownicy Głównego Biura. 

ŚRÓDMIEJSKA PRAWA 
O godz. 15,30 f. „Kierger", f. „Kurtz". O 

godz. 16,15 Warsztaty Samochodowe. O godz. 
14-ej „Kartonaże" - zmiana I. Ośrodek 

Konf. Nr 2 - oddział „A", „ElektrolOłyn". 

O godz. 'rn-ej Komitet Fabryczny CZPP. O 
godz. 15-ej Ośrodek Konf. 2 - zmiana dzien­
na. O godz. 13,30 Tkalnia Nr 14, f. „Cib" 
O godz. 17-ej Komitet Fabryczny PZPB i W. 
Nr 22. 

SRóD!\fiEŚCIE 
O godz. 14-ej f •• ,Lewin". O godz. 16-ej 

Centr.rZbytu Maszyn Rolniczych, Kombinat 
Jedwahniezo-Galanteryjny - . Łódź Północ 
Drukarnia· ·wojskowa. f. „Szajnborn". O godz. 
17-ej Firma Budowlana „Praca". O godz. 
15-ej PAP. 

STAROMIEJSKA 
O godz. 13,30 Tk<tlnia i Cerowalnia Fabry­

ki Nr 35. O godz. 16-ej Centralne Maga­
zyny MO, Szk. Of. Pol Wych„ posiedzenie 
komitetu rabr"~znego PPR PZPB Nr 2. O 
godz. 15,30 ogólne zebranie kół Urzędu Woje­
wódzkiego. O godz. 15-ej f. „Lido" koła 

3, 4 i 5. 

BAŁUTY 

O godz. 14 30 PZPJ Nr 8 

ODPRAWA 

tkalnia„ 
• 

Komitet Polsldej Partii Robotniczej przy 
Zarzadzie Miejskim w Łodzi zawiadamia, że 
w dńiu 27 lutego 1948 roku o godzinie 17-ej 

w lokalu świetlicy im. Mariana Buczka w 
Łotlzi przy ni. Moniuszki Nr 7·9 odhedzie się I 
odprawa sekretarzy i dziesiętników Pol~kiej 
Partii Robot11iczej przy Zarzącf]lP Mir· kim 

Wa.ga lekka: Kowalski przegrał w 1 min. 
30 sek. z Jaszczakiem. 

Waga półśrednia: Mielczarek uległ na 
punkty po 20 minutach Kubatow.i Mieczysia­
wowi. 

Waga średnia: Rasała nadspodzilwanie 
przegrał w 1 min. 48 sek. z Kubiakiem Janem. 

Waga półciężka: Wąsik wygrał :nieznacz.n•ie 
ze Stachurskim. 

Waga ciężka: Wima oddała :punkity walko-

Z żucia Zr11H1u 

Uwaga piłkarze I 
W sobotę, dnia 28 lutego, o godzinie 18„tej 

w lokalu własnym przy ul. Pogo:nowsk!eg:i i32, 
odbędzie się zebranie WSZY6!\kiah członków 
Sekcji Piłkii Nożnej. 

Obecność obowiązkowa. Sympatycy miie 
widziani. 

W PZPB w Rudzie Pabianickiej w tkal­
ni wyróżniły .się: na 8 krosnach Marta Ma­
jer (185,4 proc.) i Irena Ziółkowska (177 
proc.), na 6 kr. Józefa Bieniek (175,2 proc.) 
i Stanisława Baranowska (166,9 proc.). 

W PZPB w Pabianicach tkaczka Sabina 
Zych osiągnęła na 8 kr. 160 proc„ a Al­
freda Latuszkiewicz na (6 krosnach) 165,l 
proc„ Stanisław Janeta na 4 kr. 163,7 proc. 
i Kunegunda Cieślak, również 4 kros. -
153,l proc. W przędzalni (678 wrz.) wy­
różniła się Eugenia Okoniak (153,4 proG.). 

W PZPB Nr 2 w przędzalni najlepsze re 
zultaty osiągnęły: na 4 stronach Stanisła­
wa Włodawska (154,8 proc.), Zofia Bejm 
(153,8 proc.), Genowefa Srnulik (152,2 pr.), 
i Genowefa Slrzała (143,5 proc.). Wśród 
prządek obsługujących 3 strony wyróżniły 
się Franciszka Wojtczak (154,5 proc.) i Ma­
ria Dyksa (150,9 proc.). W tkalni wysunął 
się na czoło Bronisław Ciuła (6 krosien -
177 proc.). Następne miejsca zajęły: Jó­
zefa Marczykowska (168 proc.) i Urszula 
Szymczakiewicz (162 proc.); na „czwór­
kach'' Władysława Maj (164.5 proc.) i Ire­
na Kucharska (160,5 proc.). 

W PZPB Nr 4 w tkalni wyróżnili się 

na 4 krosnach Stanisław Furmaniak (168 
proc.) i Wawrzyniec Nawarski (156,7 prpc). 

W PZPB Nr 5 w przędzalni (4 strony) 
'Nyró · ' 'ły się Józefa Anusik (181 proc.) i 
Leo!' 'ia Ślusarczyk (146 proc.). Janina 
Dalew::.ka (3 strony) uzyskała 166 proc., a 
Helena Pryczek 157 proc. 

W PZPB Nr 6 w przędzalni (750 wruc.) 
,\'yróżniły •ię Kazimiera Urbaniak (167,7 
- ~oc.) i Stanisława Frątczak (152 proc.). 

ma 80 tysięcy dolarów. na arenie międzynarodowej. . . . 
OSLO. Do stolicy Norrwegii przybyła wcz-0-

raj ekipa zawodników radzieckich, z mistrza­
mi Zwjązku Radzieckiego - Orłowem J Smir­
nowem na cze! · oraz d~ łyżwiarki - Sie­
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Mistrzostwa dywizyjne 
w boksie 

W sali Teatru Popularnego przy ul. Ogro­
dowej 18, w dniach 27, 28 i 29 bm. •)dbędą s!ę 
dywizyjne mistrzostwa bokserskie. 

Podc:zros ~inałów dnia 29 bm. o:ibędzie się 
wręczenie nagród. W zawodach b!erze uditlał 
40 zawodników z garniz·onów: Łód?:, h,wicz 
i Skiemiewice. 

Początek eliminacji o godzinie 10, finałów 
o godz. 10.30. 

Najlepsze rezultaty w tkalni os'.qgn.~1i na 
czterech krosnach Maria Rajska (156,7 pr.) 
i Stan. Bartczak (150,2 proc.), na „Slt)St­

kach'' Stanisław Andr:i:ejewski {162,1 proc.) 
i Stefan Dybała (161,3 proc.). , 

W PZPB Nr 7 w tkalni (4 kros.) wyróż­
niły się Maria Kukuła (163,7 proc.) i Mi­
chalina Zdunek (161,4,proc.). W przędzal­
ni (3 str.) uzyskała Kornelia Nowak 167 
p1 oc. a Władysława Baryła 165 5 prnc. , 

W PZPB Nr 8 w przędzalni wys~nęły 

cię na czoło na 4 str. Maria- Świerczyńska 
(189 proc.) i Zofia Gorzak (170 proc.). 
Tkaczka Maria Rosiak osiągnęła na „szóst­
ce'' 182 proc., a Stanisława Wawrzos na 
na „czwórce" 190 proc. 

W PZPB Nr 9 w przędzalni (3 str.) naj­
lepsze rezultaty osiągnęły: Joanna Witczak 
(171,9 proc.) i Maria Balcerzak (145 proc.) 

W PZPB Nr 14 odznaczyły się Walenty­
na Zentkowska (168 proc.) Helena Ma­
kówczyńska (148,3 proc.) i Stefania Pta­
sińska (145 proc.). Tkaczka Józefa Niksa 
osiągnęła na 6 krosnach 140.2 proc. 

W PZPB Nr 16 odznaczyły się prządki 
(4 strony): Maria St,asiak (150 proc.), Ka­
zimiera Klażyńska (149 proc.) i Katarzyna 
Kargier (147 proc.). 

W PZPB Nr 22 prządki Franciszka Maj­
da. i Marta Nagiecka uzyskały na ::i stro­
nach po 143,1 proc„ a Maria Golińska · 
Helena Wojkowska na 4 stronach po 144,1 
proc 

'w PZPB w Zgierzu w przędzalni (4 
strony) wyróżniły się Antonina Nowak 
(162,3 proc.), Maria Podradzińska (157,3 
proc.) i Genowefa Wiaderkiewicz (153.9 
proc.). 

LONDYN. Z państ~. zgłoszonych na Olim­
piadę w Londynie, zrezygnowała ostatnio re­
publika San Salvador. Jest to już czwarte 
państwo, które wycofało się z Igrzyok Ol:rrpij· 
skich. 

Dotychczas niezwyciężeni 

Button (USA) i Barbara Scott (Kanadal 
mistrzowie olimpijscy i świata w jeździe 

figurowej na lodzie 
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Co usłyszymy przez radio 
12,04 Wiadomości połudn; 12,08 Przegląd 

prasy stołecznej; 12,15 ,,Z mikrofonem po kra 
ju"; 12,25 Utwory skrzypcowe polskich kom­
pozytorów; 12,50 „Ogrody przy domach"; 
13,05 „Z naszych stron"; 13,40 Audycja Mini 
sterstwa Oświaty; 14,00 Koncert solistów; 
14,30 Muzyka; 14,50 (Ł) Koncert rozrywkowy 
(płyty); 15,10 (Ł) felieton J. Zagałłowej pt. 
,,Jan Cybis w galerii miejskiej"; 15,20 (Ł) 
Wiadomości lokalne; 15,25 (Ł) Wiadomości 
sportowe; 15,30 (Ł) Rozmaitości; 16,00 Dz:ien 
nile; 16,25 „W walce 0 zdrowie"; 16,30 Au­
dycja dla chorych; 16,45 Audycja dla 
młodzieży; 17,00 Koncert dla przodowników 
świata pracy w Szczecinie; 17,45 RUL -
„Rozwój polskiej myśli demokratycznej,''; 
18,00 O śpiewniku Prof. E. Rutkowskiego; 
18,10 (Ł) „Mozaika mueyczna''; 18 45 „Szalo­
na''; 19,05 Nowy numer „Żołnierza' Polskiego'' 
19,15 Koncert symfoniczny, w przerwie -
Dz:ienni!k; 21,30 „Bulgaria przemawia do Pol­
ski''; 22,00 Muzyka Ravela (płyty); 22.45 (Ł) 

w Łodzi. 11' 
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I Koncert życzeń (cz. I); 22,58 IŁ) Omówienie · • 
programu lokalnego na jutro; 23.00 Ostatnie 
w_iadomośc1, 23,30 (Ł} Koncert życzeń (cz. ID 
23,59 (Ł) Zakończenie audy-::ji i Hymn. 

/ 


